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W przedwczorajszym artykule o powię­
kszeniu flot nie wspomnieliśmy o Austryi, cho­
ciaż i jej zarząd marynarski przedstawi dele- 
6p.eyum projekt budowy nowych okrętów. P o­
minęliśmy ter szczegół w ogólnym rzucie oka 
ha zbrojenia się morskie głównie dlatego, że 
flicieLsmy dać obraz tylko tych przygotowań, 
które są czynione w przewidywaniu walk 

-Mężnych o panowanie na wodach dalekiogo 
^schodu. Po tych walk z jednej strony stanie 
Anglia, z drugiej tak zwane „trójp-zymierze 
Wschodnie'*, składające się z R esyi, Niemieo i 
kTancyi. "Wielkie interesa europejskie coraz 
bardziej przenoszą się do A z y i; tern rosną no- 
krfe kwestye, tak olbrzymie i tak żywotne dla 
Europy, ie’ w obeo nich zmalały wszystkio 
Trawy, które doląd w starym świecie wywo­
ływały ostre zatarg, i krwawe wojny. O Tur­
c ję , albo c Aizacyę i Lotaryngię spieiaó się 
kż do utraty sił nie warto, ponieważ bez pc- 
tćwnania większe zadania i zyski czekają 
^sszyitk ch na wybrzeżach Chin. Odpowiednio 
Sihmniło się też ugrupowanie mocarstw. Dla 
''praw euiopejskich było trójprzymierzu, słoźo- 
fte z Austryi, Niemiec i "Włoch, a przeciw nle- 
hiu stało dwójprzymierze francutko-rosyjsk;e 
i zdawało się, że jest-to układ jakby granto­
wy; mówiono o nim, iż wszedł w krew naro 
dów, zrósł się z nimi i przetrwa wieki. Eu 
końcowi wojny chińsko-japońskiej utworzyło 

porozum' enie R osyi, Francy i i Niemiec; 
Mówiono o nem , że jest tylko chwilowe, tylko 
dla, powstrzymania zbyt wielkich zaborczych 
łozpędów Japonii, w Paryżu odzywano się o 
hieju z pewnem zażenowaniem, nawet z ru­
mieńcem na twarzy; potem jednak zaczęto 
Przebąkiwać, ze ostatecznie inne mogą być 
r&ohuńki w Europie, a inne w Azyi i że dzie­
dziczni wrogowie tu mogą tam ść ręka w rę­
kę i tak coraz częściej odzywano się, iż są dwa 
trójprzymierza —  jedno europejskie, drugie 
ttzyutyckie —  a do kaideg® z nich te same 
Mocarstwa inaczej się ustawiają, mianowicie 
*  ten sposób, że przeciwnicy w pierwszem 
stają się sojusznikami w drug.em. rłVktr, mi­
e r n a  plecionka dypiomatyozna mogłaby po­
rwać długo, gnyby jednakowa była wielkość 
ij doniosłość spraw azyatyckioh i europejskich, 

j Ale pierwsze wnet zaćmiły drugie i eto euro- 
śsjski układ san. się rozwiał nawet przed ter-

ód,
już niema ar potrujnego, ani podwójnego 

P-zymierza. Austrya i Niemcy zamknęły się 
p bierności, natomiast "Włochy i Anglia wspól­
nie z Frr-ncyą i Rosyą utworzyły kadryl kre- 
mński, który nie będzie ohwilowym, pomeważ 
40 sprawą Krety są Ściśle związane sprawy 
Macedońskie, albańskie, ormiańck e i wszelkie 
mnę tureokie.

Słowem, teraz Europa ugrupowała się tak, 
łak mocarstwom nakazują sprawy azyatyckie. 
Tu Austrya znalazła się za nawiasem, ponie­
waż jej ’  flota jest bardzo mała. Gdyby nie 
kandlowe okręty Lloyda, które raz lub dwa 
fazy na miesiąc pojawiają się w Colombo, Bom­
baju i Smga porze, niktby w tamtych stronach 
aie znał flagi austryackiej. Nieraz odzywano 

że jestto przecież ogromna strata dla au- 
?tro-wigierskiego wywozu i że trze Da zdobyć 
1 tlia siebie kątek na handlowym rynku Chin. 
więc parę lat temu zorganizowano ekspe- 
%oyę ekspertów handlowych na okręcie „No- 
^arą , otrzymane od moh stosy sprawozdań 
$. tem, co trze oa wyrabiać dla Azyi, w jakich 
kolorach, gatunkach i deseniach, oraz jak to 
Czystko rozpowszechniać. Sprawozdania prze- 
pytano w mini stery urn handlu i złożono je 
^  archiwum. Tyle jeno było pożytku z eks- 
Ledycyi „Nowaryu, że kilku austryaoKich teo- 
Rtyków zwiedziło spory kawałek świata, 
s, Inaczej do tych spraw biorą się Niemcy, 
"ąrc, na rok przed zaborem Kiao-Czau, już 
 ̂^dziano, że ów zabór nastąpi i z polecenia 
Ministeryum wysłano do Chin, Korei, Japonii 
1 ^ysp Filipińskich delegatów wielkich firm 
Mżemysłowyoh, którzy przebyli tam trzynaśoie 
Micsięoy, po pięć w Chinach i Japonii, jeden 
^ K oiei i dwa na wyspach, a przywieźli ze- 
jjMsąu szczegółowe wskazówki dla fabrykan- 
W  o guście publiczności w każdej okolicy 
Batyckiej, o cenach tam ustalonych i o wa- 

[thK"ch ńanulu. Rrzywjeźli nadto wzory wszel- 
Mch azyatyokich ^.yrobów, które można tu 
Z ładow ać i wywozić tim. Z  tych wzorów 
?*V-sone będą po "Wielkanooy wystawy w głó- 
^hyoL przemysłowych centrach, apotem otrzy- 
r®0ą je  fabrykanci, nadto zaś ministeryum zwo- 

na połowę kwietnia konferenoyę przemy- 
jN^ców, fabrykantów i właśoioieli okrętów 
f 4 oDmyślenia wszystkiego, oo może sprzyjać 
j-Mwojowi niemieckiego handlu z Azyą. Ber- 
jbskic dzienniki donoszą, że rząd na lat kilka 
JMjlni od podatków fabryki, które zaozną wy- 
bPiaó dla krajów azyatyokioh. Tak oto w

letuozech popierają przemysł krajowy, 
ą , Przemysłowcy austryaooy nie umieją wy- 
^oywaó z siebie takiej energii, nie wyży­
c i  oni nawet fabrycznej ekspedyoyi do Bo- 
jjj1 > Urządzonej w  roku przeszłym, ale i to 

, że nasz system podatkowy ma zdol- 
ęu' uśmiercania wszelkiej przemysłowej ener- 
^ ' t>la każdej przedsiębiorczości jest on tem, 

filoksera dla winmo.
(jj Jednak Austrya chce utorować azyatycką 

8$ fabrykatom swoim, a zarazem ohoć tro- 
j^ J o ttro ió  się do ogólnego rozwoju flot wo- 

- oh. "W ięo deiegacyom przedstawiony bę- 
kQa. Projekt powiększenia marynarki bojowej 
^  451 cZy  50 milionów zł., rozłożonych

w ten sposób, że co roku wypaame 
Bulionów złr. W  porównani”, z uchwa-

lonemi już wydatkami innych państw jest to 
prawie nio, a jednak i ton wydatek tak prze­
raził ludność, przeciążoną po itkami, że dzien­
niki wiedeńskie muszą bronić projektu takim 
argumentem, iż nowe okręty Dądą budowane 
wyłącznie w Austryi i tylko z miej.dcowwch 
materyałów, a więo owe 45, ozy 50 milionów, 
pójdą do kieszeni właśoioieii kopalń żelaza i 
węgla, fabrykantów stali, maszyn parowych "td. 
czyli że cały wydatek na nowe okręty w ióci 
do ludności.

"Wróci, ale nie do wszystkiej, naprzył b _ 
nie do naszej. Nie protestujemy przeciw po­
większeniu marynarki, owszem radzi jesteśmy, 
że o t6m pomyślano i choemy, aby projekt 
zmienił się w ustawę. Ohcamy jednak również, 
aby przeme zrobiono tuś i dla rolnictwa, to 
znaczy dla naszego ‘kraju. W yjątkowyoh udo­
godnień nie żądamy, mech tylko będą usunię­
te szykany, rob.one naszemu eksportowi bydła 
i trzody chlewnej i niech nareszcie powstaną 
tańsza od kolejowych komunikaoye wodne. 
W  kwestyach ekonomicznych zagada wzajemno­
ści jest powszechnie uznawana za sprawiedliwą 
i rozumną. Na niej powinni przy tej sposobno­
ści oprzeć się nasi posłowie.

Wiadomości o stanie rzeczy między Hiszpa­
nią a Stanum są nadzwyczajnie sprzeczne: 
jedne brzmią pokojowo, inne bardzo wojowniczo, 
a treść rokowań, które Mac - Kinley prowadzi 
z iządem madryckim przez posła Woodforda 
pozostaje w tajemnioy tak szczelnej, ie  abso­
lutnie nie wiadomo, na ozem opieia się zape­
wnienie Mac - Einleya, iż za kilka dn. sprawa 
m oże. się rozwikła ku ogólnemu zadowoleniu 
i z zachowaniem wszystk.oh draźliwości. Jeśli 
one naprawdę będą zachowane, to oczy ciście 
me może być mowy o zapłaceniu Hiszpanii za 
Euoę ozy to przez samą Kubę, ,,ak głosi jedna 
wersya, ozy przez Stany, jj,k utizymują inni. 
Faktem jest, ze oba te państw0, zbroją się bar­
dzo gorliwio, Hiszpania z wytężeniem ostatnich 
sił. Tam prowj.ncye, miasta, stowarzyszenia, lud 
modlący się w kościołach, siowem wszyscy 
składają się na zakupno nowych okrętów i na 
ich uzbrojenie. Scanj Zjednoczone kupują g o ­
towe pancerniki wszędzie, gdzie jd znejdą na 
sprzedaż. Podobno teraz rokują z Danią o na­
bycie jej meluozkiej kolonii na morzu karaib- 
skiem i pięciu należąoyoh do tej kolunii okrę­
tów wojennych za 15 milionów dolarów Y)d 
W łoch kupiły pancernik „Algurau za półtora 
miliona. Kwiezo mi°mOivany naczelny wódz 
armii amcrykrńskiej jen. MileS wydał rozkaz 
skoncentrowania pułków na wyspaok Tortuga- 
SKioh, to znaczy w miejscowości, która ze wszyst­
kich ziem, należących do Stanów, znajduje się 
najbliżej Kuby. Tam tez zgromadzono mnóstwo 
okrętów transportowych, które rząd waszyng­
toński wynajął od prywatnych kompanij okrę- 
towąmh. Bukowania z Hiszpanią idą swoją drogą, 
a mobilizaoya swoją. Może ona ma służyć jako 
poparcie dyplomatj oznych propozjcy,, a może 
wynika z przekonan.a, iż w rezultacie wszyst­
kich rokowań będzie wojna. Chaos spr^ocznyob 
wiadomości dowodzi tylko, że mat zgoła nie 
wie jak ten zatarg się skończy.

iSzłKOfa ś iea m a  w (lu ru cacii.
Z Gorlic nam piszą
W  ubiegłej sesyi sejmowoj rozprawiano 

wiele na tem«t szkoiuiotwa krajowego i uonwa­
lono domagać się u rządu otwarcia kilku no­
wych szkół średnich, przede wszy stk.em zaś 
dwóch nowych szkół realnych w Krośnie i 
Gzoitkowie. Z  tych rozpraw sejmowych każdy 
odmósł przekonanie, że tak reprezencaoya sej­
mowa jakoteż delegaci polsoy w Badzm pań­
stwa dopóty pootanowili waiozyć, dopoki upo­
śledzony kraj nasz, pod każuym względem a 
szczególniej szkolnictwa me stanie na równi 
z mnemi prowmoyami monarchii — cel pię­
kny i tylko życzyc należy szanownym posłom 
pożytecznej pracy.

Ze względu na waŻLOśó sprawy pozwa­
lam sobie poświęcić jej słów parę. id koro re- 
prezentacya kraju zabiegi swe pomyślnym u- 
wieńozy skutkiem, wic.ua z otrzymanych za­
kładów naukowych należyty zrobić użytek, 
winna amieszozać |6 w miastaon, gd /ie istnie­
nie ich niezbędnie jest potrzebnem, biorąc na 
wzgląd liozebność i zamożność mieszkańców 
tak miejscowych ,akoteż OKolicznycn, liosó 
uozn*ów uczęszczający on do zakładów średnich, 
tuuzież odległość dotyczącej miejscowości cd 
najbliższych zakładów średnich. Miejscowości, 
którym brak średuioh zakładów naukowych 
dotkliwie czm  się daje, wiele jest w Gahoyi, 
a do pierwszych śmiało zaliczy o można Gor­
lice z następujących powodów.

Miasto nasze bozące przeszło 7000 miesz­
kańców, którego ludność z powodu istniejącego 
tak w mieście jak i w okolmy silnego rucnu 
handiowo-fabrycznego rokrocznie znacznie się 
powiększa, znajuuje cię w dalekiej odległości 
od sąsiednich Średnich zakładów naukowych; 
najbliższe, znajdujące się w  odległości 4oh 
. mi, gimnazyum jasielskie jest przepeinionem. 
Y» przeciwnym kierunku w odległośoi 6 nin 
jest ginmazymn nowo-sądeokie, następnie tar- 
no^.skie oduaion6 od Gorlic o 9 mil; w połu­
dniowym kierunku graniczy nasz powiat z gra­
nicą węgierską w odległości od miasta a mii 
Mimo tak znacznej odległości z powiatu gor­
lickiego uczęszczano zakładu jasielskiego i no­
wosądeckiego przeszło 16U uczniów, (me licząc 
rozrzuoonych po całym kraju), którzy rekru­
tują się przeważnie z rodzin mieszozańskioh i 
włościańskich. £>tery urzędnicze w raohubę nie 
wchodzą, bo uizęumcy z rodziną umieszczają 
się po miastach, gdzie średnie zakłady nauko­
we istnieją, tutaj są urzędnicy albo bezdzie­
tni. lub też z dziećmi, które wpierw kończyć

muszą szkoły ludcwe. Żydzi ze względów o- 
szczędnościowyoh synów do wyższyoh szkół 
wcale nie posyłają, dz.siejsi uczniowie więo są 
przewr.żnie synami mieszczan i włościan, w ma­
łej liczbie urzędników prywatnych. Nie ulega 
wątpliwości, źe gdyby ot war tem zostało w mie­
ście naszem gimnazyum ozy też szkoła realna 
z pewnością zaliczycby gię mogły pod wzglę­
dem jfi ekwf-.nnyi uczniów do pierwszych za- 
k adów w Gaiicyi.

W  uznaniu, że br.>k średniego ze 1 ładu 
naukowego dotkliwie _ czuć się di je w Gorli­
cach, Bada miejska posttm ówiła w ydać depu- 
taoyę do posłów powiao* gorlickiego z prośba 
o poparoie petycyi, któi>, w tej sprawie miasto 
do Bady peństwa wnń. ' zamyśla. Zna^y z 
energii burmistrz p. Bn choński, który z po­
święceniem się i zaparciem lat kilkanaście z 
wielkim pożytkiem miss em rządzi, niewątpli­
wie i w tej dla miasta naszego nadzwyczaj 
ważnej sprawie dołoży wszelkich sił i starań. 
Pp. posłowie zaś z powiatu gorlicL ego nie­
chaj sprawę otwarcia średniego zakładu nau­
kowego w Gorlioaoh wezmą pod rozwagę i 
udzielą jej swego poparcia, ozem do rozwoju 
m i a s t a  i całego powiatu w wysokim stopniu 
się przyczynia

Bada państwa,
( Telegram Przeglądu.)

Wiedeń 2 kwietnia Wczorajsze, ostatnie 
posiedzenie Izby przed świętami, miało kilka 
burzliwych epizodów, zresztą jednak przeszło 
dosyć spokojnie, jkońozono debatę nad dekla- 
raoyą rządu, bez powzięcia atoli jakiejkolwiek 
uohwałv i załatwiono kuka nagłych wniosków 
w sprawie konfiskat dzienników. Przebieg po­
siedzenia był następujący: Przed przystąpie­
niem do porządku dziennego zainterpeiował 
liberał G r o s s  prezydenta Jpby, czy zechce 
zarządzić pierwsze czytanie pieliminarza bud­
żetowego przez Izbę bez odsyłania go do ko- 
misyi. Prezydent Fuchs odpowiada, że wpra­
wdzie regulamin nie zabrania tego, atoli wska­
zań.* rzeczą jesc, aby nsprzód komisya zajęła 
się preliminarzom. Następnie narodowiec nie­
miecki p. S y l w e s t e r  i&pytał prezydenta 
Izby, ozy upomni si<j u rządu, a,by dał odpo­
wiedź na zgłoszone iaterpeiacye.

Piazyndent Fuohs odpowiada na to, że 
już wczoraj procił o to hr. Thuna. Prezes ga­
binetu hr, T k u n  zażądał głosu i oświadczy*, że 
ma pełną świadomość ot o / i a-  ków, jakie wkiada 
uan nazua i i i t e i a .  Ou.pi/ Wio uta na Wszy­
stkie, ale nie może to nastąpić wcześniej, aż 
przytoczone w moh fakta zostapą zbadane. 
Podczas tego przemówiema prezesa gabinetu 
hałasuje poseł W olf i wota, że w Austryi 
konfiskują dziennini za podawanie wniesionyon 
w Izbie iuterpei&uyi, co jest krzyoząoem bez­
prawi em. Narodowiec niemiecki p. H o t f  m a n n- 
\ V e i l e n h o f  przytacza fant, że, w Wiedniu 
skazano redaktora Arbeiter-Zeitung na osm dni 
aresztu i grzywnę za to, źe przedrukował do­
słownie inteipeiacy ę, w której zacytowany był 
ustęp ze skonfiskowanego artykuł i. — bocya- 
iiśoi, zwłaszcza Daszyński i Yerkauf hałasują. 
Prezydent Fuchs odpowiada, że fant przyto­
czony p. Hofmana jest mu znany i źe interpe­
lował już w tej sprawie ministra sprawiedli­
wości, który jodnak rzekł, iż na razie me może 
wnroczyó, gdyż sprawa znajduje się wiasnie 
w toku mstancyi i oprze się o trybunał kasa- 
°yjuy. Na ławacn socyalisiyuznyoh zrywa się 
wizawa, słychać woianm „Justizmcru“ i tp. 
Wśród tej wrzawy zaOiera glos minister spra­
wiedliwości dr. B u o e r i oświadcza, ze isto­
tnie powiedział, iż jemu jako k erownmowi 
admimstracyi, me wolno wpływać na tuk są­
downictwa, zrobił atoli to, oo mógł na razie 
zrobić, to jest polecił joneralnemu prokurato­
rowi, aby zaządał aktów i wniósł sprawę przed 
najwyższy trybuna#. Znów powstaje wrzawa, 
fcłuoyaiista V  e r k a  u f  atakuje namiętnie pro­
kuratora Bo biesa i prezydenta sądu karnego 
Holzingera, przypisując im winę tyon bezprawi. 
W olf krzyczy ze swej strony i drwi z toku 
instanoyi. Huizmger — wedte sic w Woifa — za­
sądził behónerera na rozkaz cesarski, jest więo 
„ein allerhóohster lustiuzmorder14. — W sali 
odzywają się głosy oDurzema na "Wolfa, zaś przy- 
jaoiełejegc senundują mu.— Wkohoustawia W olf 
wniosek, aby z powodu takiego gwałcenia kon- 
stytucyi wyrażono rząoowi oburzenie. Prezy­
dent oświadcza, iż traktować będzie ten wnio­
sek regulaminowo. —  Po tym burzliwym wstę­
pie przystępuje Izba do porządku dzienm go, 
to jest do dalsze., de outy nau denlaraoyą rządu.

Po krótkiom przemówieniu narodowca 
niemieckiego Heegera zaorał głosriberał f  a n ­
s ę  i polemizował z projektem adresu większo­
ści i z wywodami p. Hferoida. Na zapowiedz 
p. Herolda, iż 16 milionów Słowian waLozyó 
będzie w obronie praw ozeskich, odpowiada 
p. Funke, te  »  milionów Niemców austrya- 
ckich stanie jak jeden mąż do walki i nie do­
puści, ażeby niemiecki zamknięty okręg języ­
kowy wydany był na łup Czechom. W honuu 
domagał się mówca zniesienia rozporządzeń ję ­
zykowych. P. W a c h n i a n i n  omawiał sytua- 
cyę parlamentarną. Z zadowoleniem przyjmuje 
mówca ao wiadomośoi zapowieaż hr. Thuna, 
iż rząd otoczy opieką mniejszości narodowe, 
dotychczas bo w em byty te mniejszości trakto­
wane po nn-ooszemu. P. W o l f  w swój zwykły 
namiętny sposób krytykował deklarację hr. 
Thuna i nazwat ją  pustą słomą, przydatną 
cnyba do wypycnuma sienninow- Polemizując 
z p. Heroldem, pudnosi Wolf, że czeskie prawo 
państwowe byłoby zgubą Austryi. Nikt me 
powinien Się o ora tao nazwą „minderwerthige 
iNatiuiD, bu me jest ona Żadną obelgą, łocz 
tylko stwierdzeniem historycznego łakm. Za­
prowadzenie memmoKiego państwo w.sgo języ ka

w Austryi jest, zdaniem mówcy, koniecznością. 
W  daiszym toku swego przemówienia lżył 
W olf Polaków, do ozego pożądaną sposebnosć 
nastręczyła mu wydana niedawno broszura 
profesora Baudouina de Courtenay, w której 
puwiedziano, że fałszywa fasya jest niemal mo- 
ra'nym obowiązkiem obywatela galicyjskiego. 
N .emcy, zdaniem p. w olfa, dość już milionów 
eksportowali do Gaiicyi, a w zamian otrzymali 
od piej ministrów i galicyjską moralność. Taki 
minister z Gaiicyi me może się wyłamać, z pod 
tradycji swego kraju i wszędzie stara się prze­
mycić moralność tarnopolską. Prezydem we­
zwał p W olfa do porządku — Z kolei, zabrał 
gios p. Wojoieoh D z i e d u s z y o k i .  Na wstę­
pie podniósł, że nie godzi się sądzić całego na­
rodu na podstawie opin i wypowiedzianej przez 
niektóre osoby. P. Okuniewski, który oświad­
cza się przeciw rozszerzeniu autonomii znalazł 
w Sejmie galicyjskim tylko jednego jedynego 
towarzysza. Mówna odpiera zarzuty Okuniew­
skiego i wykazuje, iż zupełnie kiamliwam) b y ­
ły  iego wywody o ucisku w G alicji ruskiego 
języka i ruskiego narodu. Dalej polemizował 
mówca ł p Meugerem, który cytował wpra­
wdzie ustępy z broszury mówoy, ale cytował 
je  rozmyślnie przekręcone. Posła Daszyńskiego 
można znaleźć po stronie dewnej zjodnuczonej 
lewicy zawsze ilekro razy chodm o chęo zbu­
rzenia parlamentu i konstytuoyi i zaohwiania 
państwem. Z  drugie;" strony lewicę zualeźó mo­
żna przy jego boku zawsze, kiedy chodzi o za­
atakowanie t zw. szlaohoiców i Gaiicyi.

Mówca zbija nażdą z napaśoi Daszyńskie­
go. 0 skargach podniesionych na urzędników 
galicyjskich niuwca nic mówić nie może, guyż 
nie jest c tem szczegółowo poinformowany, ale 
tak jak K oło polskie dawniej gdy pojawiły 
się ska-gi na urzędników, wezwało rząd po­
przedni, aby te skargi jak najdokładniej i naj­
surowiej zbadał, aby nie było nawet cema po­
dejrzeń, tak samo dzis koło polskie wzywa 
rząd teraźniejszy, aby sprawę jak najdokła­
dniej zbadał, a potem Izbę zawiadomił, ozy 
podniesione przez p. Daszyńskiego zarzuty o- 
parte były na piawdzio, czy też zaczerpnął on 
je  ze swej bujnej fantazji Przeprowadzenie 
śoisłyoh dochodzeń leży w interesie rządu, kra­
ju, parlamentu, wolnośoi i ludności. Ci pano­
wie, którzy ustawicznie sami przy każdej spo­
sobności chwytają cię broni teioryzmu, każdy 
środek, ktćry wiaśnie ohce ukrócić ten terro­
ryzm niezgodny z pojęciem wolności obywa­
telskiej, nazywają zamachem na woiność oby- 
watdrką Tynuzasam jak cni rołtooaoją, tę 
wolność? Gdy piekarzy, którzy me ohó.ell 
strejkowaó w Krakowie, towarzysze p. Da­
szyńskiego obili kijami, to me był to teroryzm 
to nie było ograniczenie wolnośoi obywatel­
skiej, ale terroryzmem i ogiamczeaiem wolnośoi 
obywatelskiej byłoby to, gdyby przeszkadzano 
towarzyszem p. Daszyńskiego w tem biciu. 
Gdyby tam był znalazł się pohoyant i Dył nie 
dozwolił bić biednymi piekarzy, ohoąoyoh za­
robić na chieb powszedni, wówczas z  pewno- 
śo.ą p. Daszyński i jego towarzysze podnieśli­
by szalony hałas przeciw tema teroiyzmowi, 
nazwaliby to wmięszanie się polieyi w celu o- 
brony napadniętych, despotyzmem i gwałtem 
(\Vesołość). Burmistrza pewnego miasta i po­
sła sejmowego (dra Jakiińshiego) poaezaa wy­
borów napadnięte i ciężko poraniono, oo jednak 
wedle teorji pewnyoh panów me było terory- 
zmem. Tak burmistrz jak i jego przyjaciem 
mieli ze sobą rewolwery, ale pomeważ me 
ohoieli strzelać do ludu, podburzonego przez a- 
gitaturcw, zostali sami ciężko pobici. Byłoby 
ba”dzo pożądanem, gdyby opozyoya wzięła uo 
ręai statystykę, aby Się z mej dowiedzieć, ja ­
ki skutek uwieńczy jej dążenia i usiłowania w 
razie zaprowadzenia powszoohnego prawa g ło ­
sowania. My me choemy gwaBownego prze­
wrotu, my w naszyeh programach powiedzie­
liśmy, że chcemy speimenia naszych żądań 
tylko na drodze prawa. Myśmy konscytucyi me 
stwarzali, ale ouoemy ją  zmiemó tplko w aro- 
uze konstytucyjnej. W y atoli (zwrócony do 
lewicy) stworzy liście tę konstytuoyę, ona wam 
przyznaje najszersze prawa, jakie tylko są mo­
żliwe, a mimo to dziś, praoujeoie tu nad tem, aby 
dzieło to zbuizyó. Lekkomyślność jest za ła- 
godnem wyrażeniom ,ua onreśieme waszego dziś 
postępowania.

Na obelżywe zarzuty p. W olfa odpowiada 
mówca, ze pojęoie „moralności tarnopolskieju 
nie ma mc wspuinego ze szlacntą, lecz raczej 
ze sferami kupieuziemi. Zresztą kto chce kogo 
oozernió, zawsze znaj Izie sposobność, meprzy- 
jaoiei naiodd niemieckiego mógłby faDrykan- 
tom niemieckim pouzynic oo do fasyi podatko­
wych tamę same zarzuty, jakie zawarto są w 
broszurze p. Baudouina de Courtenay. — 
W końcu oświadoza mówca imamom Koła 
polskiego, ża w obeo tego iż rząd obce umożli­
wić panamentarne życie i sprowadzić takie 
stosunki, aby normalna, spokojna prac? dla do­
bra państwa i ludów była moźl.wą będzie one 
rząd w tym kierunku ze wszystkich sił popie­
rało. Kto za i te usiłowama rządu zniweczy, 
ten musi przyjąć na siebie odpowiedzialność za 
ekonomiczną i polityczną krzywdę, którą wy 
rząaza państwu i luaom w niem zamieszkałym, 
(okiaskij.

To hr Dzieduszyckim zabrał głos p. 
W i n k o w s k i  i polemizował z onegdajszą 
mową ks. fchojałowskiego Między innemi izskł 
p. Winkowski, ź& ks Boojałowski skazany zo­
stał na 5 miesiące więzienia nie za swą pracę 
nad iuaem, ale po prostu za to że sprzeniewie­
rzył pieniądze chłopskie. Ks. i S t o j a ł o w s k i :  
to bezczelne kiamstwo. Tylko pud osłoną 
nietykalności poselskiej odwazasz się pan mó­
wić takie rzeczy. T. W i n k o w s k i : Jeszcze 
rai powtarzam to com powiedzia*. Ks. S t o -  
] a ł o w s k i : J«steś pan bezczelnym kiamoą

P. " W i n k o w s k i :  Taka obskurna Lgura jak 
pan nie może mnie obrazić. P. D a s z y ń s k i  
Ojcze Stojałowski bądź cioho. Masz w polityce 
mocno zbmkans ręce, potrafię to udowoc.nió 
własnym: listami pańskimi. P. W i n k o w s k i  
w dalszym ciągu swej mowy skarżył się na 
nadużycia wyborcze w Gaiicyi i domagał się, 
aby z oka^-yi jubileuszu oesarskiegc ułaskawio­
no wszystkioh przestępców poi1 tycznych. — 
Przemawiał jeszoze Busin bukowiński p. W o­
lan, poozem nastąpiły sprostowania faktyozne. 
Ks. S t o j a ł o w s k i  wyjaśniał sprawę swe­
go zasądzenia, dowodząc, że było ono wyni 
L im  wpły wów politycznych.

Z kolei na wniosek kom isji budżetowej 
uchwalono przekazao rządowi wsrystkie pety- 
cye o zapumofi z powodu klęsk elementarnych 
z poleceniom, aby je zbadał i uaraz po ŚWię- 
taoh zażądał odpowiednich kredytów

W  końcu wszystkimi głosami przeciw 3, 
uchwalono nagły wniosek p. HoohenLurgera, 
wzywający ministra sprawiedliwości, by naka­
zał prokuratorom surowo przestrzegać § 28 
ust»wv pracowej, wedle któregu nie wolne kon­
fiskować dzienników za podawanie zgodnych z 
prawdą sprawozdań z rozpraw w Izbie

Życzeniom wesołyob Świąt zamknął pre­
zydent posiedzenie i naznaczył następne na 20 
kwietnia.

Pierwsze wystąpienie parlamentarna ks. 
Stojałowskiego nie ziobiło korzystnego wrażenia. 
Audytoryum czuło się znużone rozwlekłą mo­
wą ks. StojMowskiego, który gubił się w  dro- 
biazgaoh i zachował w zupełnośoi ton panują­
cy na jego wieouch luduwych. Trzemówienie 
swe zakończył ks. Stojałowsk. apostrofą do Ko­
ła polskiego i wzywał je, aby nie lekceważyło 
jego pnrtyi, aozkolwiek maiej. Ona zać za­
stosuje swe. taktykę do postępowania Koła pol- 
sifego i jeżeli ono zmus: ją do tegc będzie jak 
najradykalniejszą.

Co i o czem piszą.
Omawiając wywód finansowy ministra 

Kaizla i podnosząc dodatnie strony jego pro­
gramu, zarzuca mu Słowo polskie, że posum ł 
się za daleko w przenoszeniu zasad gospo­
darki prywatnej na poie gospodarki publi­
cznej. Bo jakkolwiek w pierwszej uważe 
tę za inwestycyę tylko to, oo bezpośrednio 
da aoohód, tc w drugiej należy do wy­
datków iawesuyoyjaycu - zaliczać także takie, 
które bezpośredniego aoehoau wprawdzie nie 
dają, ale przyczynia,ą się do ^odniesienia do­
brobytu ludności i tym sposobem podnoszą jej 
siłę podatkową Z tego powodu Słowo pohkie 
pisze co następuje :

Eh Kaizl zostaje tu w konsekwencja z opi­
nią, jakiej i publicystycznie i parlamentarnie bronił, 
iż koieje skarbowe powinny swuje taryfy regulować 
ze stanowiska fiskalnego, więc w taki sposób, aż»- 
by koltje te były źródłem dochodów pańsiwa. Jest 
to zasada błędna —- koleje skarbowe maią swe 
^aryfy tak regulować, ażeby nie narażając skarbu 
na niedobory, służyły enonomisznym interesom lu­
dności, chociażby nawet wprost zysku nit dały 
One go dadzą pośrednio —  przez podniesienie 
siły podatkowej. To risnalnr stanowisko, jakie dr. 
Ka zi dawniej za^ł był wobec kolei skaibow^cn, 
przenosi teraz ua budżet inwestycyjny — i fo- 
enudzi do bardzo nicpocieszających wyników ’. Zapo­
wiada wstrzymanie — więc odroczenie —  całego 
szeregu pożądanych wydatków. Samo zaś ich wyu­
czenie wskazuje, źe mamy do czynienia z mylną 
zasadą, która szczególnie! m naszym kraju dotkli­
wie się odbić musi. Wstrzymuje minister w^dauek 
na regulacyę Dunajca. Prawaa, że regUiacva me 
jest przedsiębiorstwem, któreby dało taką u r,aką 
dywidendę —  ale chyba nie mniej prawda, jest, że 
regulacja ochroni państwo od wielu strat, ponoszo­
nych skuikiem opustów podatkowych i wzmocni 
podatkową siłę ludności. Zapowiadi minister dalej
wstrzymanie wydatków na podniesienie przmnysłu_
w chwih, gdy nasz kraj dopiero zaczyna korzystać 
z funduszu, na ten cel minist w i  hanchu do dyspo- 
zycyi oddanego. Zapowiada powstrzymani® w/da - 
ków na budowę nowych unij kolejowych i przyta­
cza zaraz dla przykładu linie Lwów-óamnor. A to 
znowu zapowiedź dla naszego kraju uardzo przy­
kre. bo znaczy to, że rząd zamie-za akcyę w 
sprawie kolei w Gaiicyi powstrzymać. A przecież 
jest to akcya, zaledwie rozpoczęta w naszyr. kraju, 
której ten sraj na znacznie wieitszą skalę potrze­
buje i oczekuje. Zapowiada także wsirsyiname za­
siadania nowycb szkói średnich i budowa gmachów 
dla nich — a to jest właśnie śi&Dą stroną naszyci i 
stOaUnkcw. '/ addn z krajów w Austryi nie ma tak 
złego dla nich pomieszczenia. Wstrzymani0 aacjd 
w tym kierunku, odbije się najszkodl>wiąj wiaśnie 
na Galicyi. Zaznaczając to —  z całym naciskiem 
zwracamy się do Koia polskiegc i do polskich po­
słów w komisji budżetowej ażebj w tej sprawia 
inwestvcyj i zasadniczo ? nowym ministrem się 
rozprawili i czuwali najusilniej nad ten*, by ten 
zasadniczy błąd mii’ Stra nie stał się powodem 
krzywdy dla naszegr kraju. Natomiast głośne, ser­
deczne brawo! dla dra Kaizla za jego trzj progi. 
mowb na rok bieżący zapowiedz;; polepszanie płac 
urzędników zniesienie stempla dziennikarskiego 
— zniesienie myt. Będą to krok* śmiałe a odpowia- 
dającf dawno wypowie lnianym życzeniom szerokich 
warstw ludności. Pol&pozenie Mac urzędników, tc 
proste spełnienie zobowiązania, zaciągniętego wobec 
nich przez uchwalenie ustawy bezterminowej. Znie­
sienie dzienniKarsKiegc stempla — to zdjęcie zAu- 
stryi zawstydzającego piętna zacofania. Zniesienia 
myta rządowego —  to zadośćuczyń1 enie gorącyn 
życzeniom ludności wszystkich krajów austryackich, 
bez różnicy społecznego położenia i zawodu
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W  pranie warszawskiej toozy się polemika I 'załkiem krajowym czyli, jak żydzi dowcipni* 
na temat ten ozy należy młodzież jzkolną przy ncw ią , ,gubernatorem polskim**. Na tej posa- 
zwyczaiaó do oszczędności, czy też nie należy ? ■ dzie mógł on był pozojtać tak długo, jakby
"Wielu pedagogów jest zdanie, źe należy i w 
tym celu proponują otwieranie szkolnych kas 
oszczędności. Inni natomiast, wszelako nie pe­
dagogowie są temu przeciwni i mianowicie u- 
orzymnią, że zaprow»dzen .e kas oszczędności 
szkolnych wywołałoby w młodzieży skłonności 
materyalibt/ozne i przekształciłoby ją w ozci- 
cieli złotego oielea, Zarzut ten świetnie odpi >ra 
Bolesław Prus w Kury arze Codziennym. Pisza oo 
nasi spuje:

Niedawne wyczytałem ciekawą noUtkę. Je 
dno z pism zachęcało publiczność do tworzeni*- 
„szkolnych kas oszczędności1*, powołując się na 
Francyę, w której ucząca się młodzież, już przed 
Ii-ma laty złożyła prawie 12 milionów franków,.. 
W  odpowiedzi na to pewien tygc dmk „namiętnie 
wystąpił przeciw zachęcaniu dzieci do oszczędności, 
która w dziecięcych umysłach zaszczepia kult do 
złotego cielca**. Znamy tę melodyjkę, ale mniejoza 
o nią Natomiast ^oitaramy się wyjaśnić: dla czego 
ów tygodrik, jeżeli bezwzględnie poiępia szkolną 
oszczędność, nie dobr?§ służy ani swoim czytelni­
kom, ani interesom ogólnym.

1-mo. My .jiasz/eh dzieci nie ucz 'my „kultu 
dla złotego cieica** to jest — nie uczymy ich o- 
szczędzać, zaś Francuzi — uczą. Gdyby ta nauka 
wywierała wpływ demoralizujący, to nasz naród po- 
winienby nmieć lepiej używać jeżeli nie życia, to
przy "aj mnie1 pieniędzy, a już hojnością na ceie „al-
truisiyczno* powinienby stanowcze prześcignąć Fran­
cuzów. Otóż przypuszczanie to jest do dna fałszywe. 
Francuzi daleko lepiej używają pieniędzy indywidu­
alni,.’  i bjz porównania więcej świadczą bliźnim ani­
żeli my, chociażby dla tej jednej racy i, że — oni 
mają dużo pieniędzy, a my... dużo długów! Chcąc 
wydawać i dawać —  trzeba mieć ; a chcąc mi sć — 
trzeba zarabiać i ogr-.niczao swoje wydatki w pe­
wnych kierunkach, ażeby szeroko wylać pieniądze 
w jakimś innym kierunku.

2-do. Każdy człowiek jest tern potężniejszy, 
im więcej posiada narzędzi, ułatwiijącycl mu — 
pr»cę, wiedzę i użycie. Jednem zaś z najuniwersal- 
niejszych narzędzi jest —  pieniądz. Pieniądz jest 
naprawdę owym demonem z bajki, który swemu 
wł-ścicielow1 oddaje nadludzkie usługi. O u go kar- 

poi, leczy, pilnuje; on go uczy, udzieia porad,

zechciał i to ku względnemu zadowalaniu lu­
dności, ilbowiem i na mni“ j energicznym jest 
marszałek, tem mniej wypadnis płacić za au­
tonomio i na autonomię ,. Ustąpienie ks. San­
guszki z posady namieetniks może wywołać żal 
w tych jedyn a  kołach, które samowolnie roz­
porządzały siij w Gal.inyi, jak ekonomowie na 
gumnie.

„Hr. Leon Fmiruki n«ieży do tych człon­
ków Koła polskiego, którzy wiele pracowali. 
Jest on, jak i wszystka szlachta (!) stańczy­
kiem, ile  jako mąż nauki jest na tyie Euro­
pejczykiem, że trudno się pc nim spodziewać 
azyatyckioh rozmachów , żelaznej ręki** hr. K  
Bademeero. Zresztą G alicję tak spustoszyły 
ządy hr. Badeniogo i „badeniąt** pod wzglę­

dem moralnym i legalnym, że hr. Piniński bę­
dzie musiał ciężko pracować, aby przywrócić 
w kraju legalność, powagę władzy i normalne 
stosunki, tudz1 iż złagodzić te krzywdy, jakie 
przeszło dziesięć lat znosiła ludność ruska. 
W jej też imieniu witamy nowego namiestni­
ka w nadziei, że wniesie do administrecy1' 
kraju poszanowanie praw i sprawiedliwość**.

I  izby sąd ow ej,

mi
przenosi z miejsca aa miejsce z nieporównaną ozyfi 
kością... W  jakiż sposób inne narody postępują z 
cym demonem?... Każą mu spełniać najużyteczniej­
sze posługi, pracować w tych kierunkach, na któ- 
rycn jeden grosz przynosi dziesięć. W  ogolę zaś 
nie marnują go w sposób nie tylko szkodliwy, ale 
choćby nawet nieprodukcyjny.

A co my robimy z pieniędzmi ?.. Jsdamy „tłu- 
sco i czubato**, p smy jeszcze lepiej urządzamy po­
lowania i wyścigi, utrzymujemy zbytkowną i zde­
moralizowaną służbę, a uari szcie —  wyjeżdżamy za 
granicę, ażeby znowu i tam —  jeść, pić i mieszkać 
możliwie najdrożej, a gdy jeszcze co zostanie— prze­
grać w karty... Później z konieczności zaczyna nam 
brakować na naj pierwsze potrzeby, a więc — na 
pokarm dla robotnika i inwen. irza, na narzędzia 
ulepszone do pi»cy, na zdobycie użytecznych wia­
domości. Wówczas zaS idziemy po pieniądze do ta­
kiego, kuóry „uczył się oszczędza i**, płacimy mu 
wysokie procenta i w rezultacie — stajemy się ule­
wo" inkami tegoż samego pieniądz-, który powiatu 
layć naszym sługą. I czy w rej Ojczyźnie utracyu- 
szów i niewypłacalnych dłużników godzi się pro- 
uestować przeciw nauce oszczędności w n eku dzie­
cinnym ?...

S-io. Na domiar złego w naszem społeczeń­
stwie tula’ą się najfałszywsze pojęcia o oszczędno' 
ioi. Bo kogo u nas nazywają oszczędnym ?... O ;o — 
chłopa, który chowa pieniądze do garnka, albo pra 
eownika, który „przez oszczędność** nio jada mięsa, 
lecz traci siły, żywiąc się kartoflami, albo człowie­
ka, który „przez oszczędn )ść** w początkach chom 
by nie wzyv a lekarza... A także oszczędnym nazy­
wamy rolnika, który żałuje pieniędzy na dobre na­
siona, albo przemysłowca, który żałuje pieniędzy na 
dobrą machinę, albo wogóie — konsumenta, który 
kupuje tanią odzież i sprzęty... Ludzie jakby nie 
rozumieli tego, że —  sytny, choć nie ntlmiftiny 
pokarm, czysta bielizna i mieszkanie, wesoła roz­
rywka po pracy, że to są najcelniejsze oszczędności, 
gdyż dotyczą zdrowia i sił umysłowych.

A czerr może być oszczędność w wieku szkol­
nym ?... Chłopak ma parę kopiejek, za które, w na­
szych warunkach i przy nnszych ekonomiczryeh po­
glądach, kupuje sobie ciastko, karmelek, albo nie 
dorzeczną zabawkę. I  tym sposobem nietylko mar­
nuje drobny, co praw la, pieniądz, ale jeszcze — 
nabiera błahych nałogów i uczy się lekceważyć po­
tężną broń życiową. To już nie użycie, choćby tylko 
dla przyjemności. To utracyuszostwc i obłęd, po 
którym następuje niewola i niedola!... Gdyby chło­
pak w wieku szkolnym oszczędzał nawet rublu na 
miesiąc, to jeszcze nie będzie w tem czci „złotego 
cieica*. Kubel na miesiąc, to zaledwie dwa pięcio
ruble w- „cisląteczka* i dwa „srebrniki “ na rok.
Nie ma się do czego zapalać !... Ale za to można 
kogo wesprzeć, można zrobić prezent, a nada­
wszy otko —  można się nauczyć niemarnowania 
pieniędzy, która-to wada jest jednem z naszych nie­
szczęść narodowych.

W  rezultacie —  bardzo będę się cieszył, gdy 
w naszym kraju powstaną szkolne kasy oszczędno­
ści. A jeszcze bardziej, gdy moi rodacy, choćby 
tylko z młodszego pokolenia —  nauczą się rozumnie 
oszczędzać. Ten pieniądz, który posiadacz, jest twoim 
niewolnikiem Al i ten, który pożyczasz —  na twój 
kark nakłada łańcuchy!...

Głosy prasy ruskiej
o zmianie nam!es:n"ka.

O dymisyi ks. Sangu-izki a mianowaniu 
hr. Pinińskiego powiada D 'to) że namiestniko- 
wanic ks. Sanguszki było dalszym erągiem na- 
miestnikowania hr. "Badeniego, tylko jes/oze 
nienręcznijjsze, jak świadczą krwawe wybory
zeszłoroczne. A  dalej pisze- „Zmiana zaszła
nagle, cnooiaź ona oo do ustąpienia ks. San­
guszki nikogo nie dziwi; tem bard ziaj za to <ńe- 
ka*wą jest ta zmiana ze względu na wybór 
osoby nowego namiestnika. Jestto ćjzłowiek 
m łody; kar iydatura jego przemogła kandy­
datury byłych ministrów Bilińskiego . Ma­
dejski ago, ludzi starsz j  ch i z pewnością 
doświadozenszych. Hr. Tbun wolał hr. Piuiń- 
skiego —  niezwaźając na to, że przeciw 
hr. Pinińskismu rzemawiał wiadomy wybór 
j  sgo na posła do Bady państwa z okręgu wiej­
skiego Tarnopol-Skałat-Żbaraż.. Nowy nam 9- 
stnik to człowiek gładki, nie bez zdolnośei, 
aziaoheie kons« rwatysta, jest on „silnej ręki** (?) 
i wielkim zwolennikiem rozszerzenia tak zwa­
nej „autonomii krajua więo też konserwatyśoi 
a nawet tromtadraci kleszą się z .jego nomi 
nacyi... My Eusini ehyba możemy dzisiaj po­
wiedzieć. że nie marry podstawy do pokłada- 
nia nadziei naszych w hr. Pinińskin. A  co 
będzie — to jeśli pożyjemy, obaozvmy.**

Hałyczanyn powiada, iż „ks. Sarguszko do 
jesieni roku 1895 był sobie prześlicznym mar-

(Haildel żywym towarem).
K-aków, 30 marca.

"Wczora: rozpoczęła się przed tutejszym 
sądem karnym sensacyjna rozprawa o podstę 
pne wywożenie do Turoyi nieletnich dziewcząt 
ped pretekstem wyszukania dla nich intratna 
go i uczoiwego zatrudnienia. W ywóz miodyoh 
dziewcząt do Turoyi i rzucanie ich tam w ka­
łuże hańby i rozpusty, to gałęż handlu dobrze 
u nas prorperująoego, mimo dość ostrych kar od 
czasu do czasu wymierzanych n« przytrzyma- 
nychprzez władze spekuli rntów. "W tym wypadku 
główną rolę odegrał nieiaki Jakób Ehrlioh,muzy­
kant, rodem ze Stanisławowa, przebyw jąoy w 
Salonioe w Turoyi i utrzymujący tamże orkiestrę 
pod szumną nazwą „Origiual Krakauer Damer 
Ctpelle**, w skład której wchodzi 5 mężczyzn
i 15 dziewcząt, z tych jednak tylko 5 umie 
rzeczy wiście grać, inne zaś „udają .muzykę**, 
trzymając przy ustach n. p. flet zatkany watą. 
"W rzeczywistości panny te służą za przynętę 
dla gości, których „nacingać* mają na szam­
pan? i inne kosztowne lib^oye. Za każdą taką 
muzykantkę pobiera przemysłowy dyrektor od 
właścicieli zakładu dziennie po 1 złr., a za 
każdą fkszfeę szampana po 50 ot.

Jakób Ehrlioh wraz z małżonką swoją 
Gustą za teren połowu "ied oświadozonych 
dziewcząt obrali sobie Podgórze, rodzinne mia­
sto nam Gusty, a jakkolwiek sprawa wzięła 
fatalny obrót, szanowni małżonkowie wyszli 
na razie bezkarnie i siedzą dalej w Turoyi. 
Natomiast ich pomocnicy, oskarżeni o współ- 
winę, znaleźli się na ławie oskarżonych, która 
w tyra wypadku okazała się zbyt krótką, tak,
i i  musiano dostawić kilka krzeseł. Oskarżonych 
jest ogółem 7 osób, a m .m ów icie- Anna Blum, 
krawcowa w Podgórzu, lat 25; Meohel Blum, 
szklarz w Podgórzu, lat 65; JuHa Heublum, 
właścicielka realnośo na Grzegórzkach; oórki 
j i j ,  20-lstnia Rozalia i 17-letnia Ernestyna; 
Magdalen Suczowsk?,, wyrobnica, li wąea Jat 
61; i w końou Tytus Antom Serafin, były 
strażnik oyw flno-policyin j, ojciec siedmiorga 
dzieci Akt oskarżenia zarzuca im, iż przez

wisko dyrektorki kapeli damskiej w Krakowie; 
druga wyj sieźajro do Turoyi miała lat dwa­
naście , przeb7 wa.1L rozmaite koleje, razu pe 
wnego uciekła od Ehrlieba do j. kiegoś Turka, 
któremuv odebrane ją za iu.terwenoyą konsula­
tu Jednam słowom, wstrętne rzeczy roztacza 
ta rozprawa. Zadziwia i oburza metyl ko bez­
czelność nędznego przedsiębiorcy EbHtoh* i ja­
go pomocników, ale 1 lekkomyślność rodzLów 
i opiekunów, zdzwa.idących na wyjazd dzieci 
12 i 15-lotnich w dalekie, obce kraj o pod 
opieką nieznanych ludzi Niemałą roię ©esery- 
wał tu pieniądz, 2° u arki dawane przez Ehrli- 
ftha, a zwłaszcza ow j sto żłr., wielka suma dla 
biednych ludzi, j*feii po oztereoh latach m. mo 
dziewczętom' wypłacać A. przytem — iak m ó­
wiła matka jednej z ofiar —• mogło się trafić, 
że dziewczyna wyjdzie za mąż.

Po przepraw .dconej rozprawie sąd skazai 
agenta policyjnego Seiafina na 3 miesiące, 
Annę Blum Jadę Haiblum na 2 miesiąca 
ciężkiego więzienia, Ernestynę i Rozalię Hai- 
blum, oraz ^agdulenę Suczewską nu mie: ,ą-3 
zwykłego więzienia.

[Demonstracyc socyałistów w teatrze).
Kraków 1 kwietnia 

"W uzupełnień u telegramu, w którym po­
daliśmy ^reść wyroku, notujemy jaszcze parę 
cekaw yeh szcze&ółów z uzisiejszego drugiego- 
dnia rozprawy

Ś^iWjjek Jan Mikuoki opowiada, że pod 
czas nałasn i gwizdania w połov,ie aktu dru­
giego Daszyński krzyczał: „Ńie pozwolimy
g rać!“ a do korusaiza W oiameckiego po­
wiedział : jCobył pan zrobił, gdyby pana ze

podstępne działami s, fałszywe przedstawienia i
ncu sania TimnaWkl ; Ti, 11r*łi Am w.HTC-usuwania przestŁoa pomagaU LUriichpm w wy 
konywaniu ohydnego band1 u, nadto Serafin fał­
szując paszporta i nadużywając pieczęci urżędo 
wej, wy-^óz ofiar ułatwiał. "W szczególności 0- 
pisra się afct oskarżenia na uprowadzę* i u czte­
rech dziewcząt z Podgórza: Heleny Eederowi- 
ezówny, Zofii Maciaszek, Rozalii Nuwak i An­
toniny Łyko, oraz na usiłowanein uprowadze­
niu małoletnich Ma^yanny Szczurek, Julii Kra- 
tuchwil, Heleny Tomczyk i Heleny Dzikówny.

Pierwszą ofiarą była Helena Federowiozó- 
wna, którą w r. 1893, za zgodą j sj rodziców 
wywiózł Ehrlioh do Saloniki. W  późnej jesieni 
1896 roku Ehrlioh zjeohal do Podgórza i "odzi- 
uom Heleny, w .upeminku od córki, przywiózł 
kilka kosztowności. Gdy w'ośó o tem rozeszła 
dę po mieście, do mieszkania Fedorowiczów 

zaczęły się schodzić kumoszki, oglądać klej­
noty i roznosić plotki o powodzeniu Heleny 
Teraz Ehrlioh, przy pomocy oskarżonych, za­
czął łow -ó ryby w mętnej wodzie. Rodzioom 
lub opiekunom przedstawiał korzyści wyjazdu 
dziewcząt i skłonił w  t«n sposób do wyjazdu 
do Budapesztu lub „za Wiedeń* trzy dziewczę 
ta. zawierając formalne kontrakty, które odda­
wały mu dziewczęta na 4 lata, celem nauki na 
fortepian! 9 i pomooy w gospodarstwie, za eo 
obiecywał opiekę, utrzymanie, stroje, a nadto 
po upływie kontraktu 100 złr. gotówką. W  tych 
umowach nie brakowało naturalnie zastrzeżeń
0 „porządnem 1 moralnem prowadzeniu się** 
itd. Blumowie i Houblumawie ze swej strony 
tumanili nieświadomych rzeczy prostodusznych 
rodziców; oskarżana Suozowska, za poradą Se­
rafina, przedstawiła się w  policyi jako matka 
jedn z zakontraktowanych dziewcząt i udz e- 
liła „ai pozwolenia na wyjazd, 00 umożliwiło 
uzysKan e paszportu.

Oskarżony Serafin wywierał wpływ zły
1 tem szkodliwszy, że jako agent polioyjny 
posiadał zaufanie u dotyczących ludzi, którzy 
w nim, jako „przedstawicielu władzy** w:dzieli 
rękojmię bezpieczeństwa i nie pedejrzywali 
istotnego stanu rzeczy, nadto wyrabiał fałszy­
we paszporty, Gdy już dzjewczęta wyjeohały, 
Nowukowa, matka Rozalii, otrzymawszy cd 
córki w:adomość, źe jedzie do Saioniki i gdy 
ją objaśniono, że Salonika leży w Turoyi, i 
wzbuazoro w niaj podejrzenia, wniosła skargę 
do policyi. Skutek był taki, iz uwięzione dzie­
wczęta, za interwencją konsulatu, wreoiły do 
Podgórza. Na podstawie I ih zeznań stwierdzo­
no smutne położenie w yw ezionycli ofiar. Nie­
które z nich (akt oskarżenia przytaoza uczwi 
ska) żyją w konkubinacie; jedną odstąpił 
Ehrlioh pewnemu adwokatowi w _ Yolo za 203 
drachm —  rzekomo kosztów podróży. T 1 zaś, 
które praoują jeszcze w kapeli nr fzą siame 
starać się o sprawienie sobie garderoby i ska­
zane są na pastwę gości.

Oskarżeni, naturalnie, do winy się nie 
przyznają, działali oni w dobrej rzekomo wió­
rze, hręoząo dziewczętom korzystne zajęć 3. 
Zeznania świadków są dwojakiej natury. Jedni 
ozują się poarzywdzeni i oszukani, rodzinę od­
dawali Elirliohom dzieci w  najlepszej wierze, 
podpisywał" kontrakty układana w  języku nie­
mieckim, Którego nie rozumie "ą, oi zaznają 
w duchu oskarżema. Drudzy św:,. idozą ku obro­
nie oskarżonych, mianowioie te panny, którym 
w Turoyi dobrze się powodziło. J eam. awan- j 
sowała na koohankę Ehrlioha, „'.'y^ształoiła** ( 
się w muzyce * aziś zajmuje podobno stanc-

sceny nazwano słodzisjem ?“ Wolaniecki zaś 
rozmawiał z J ' .r 'riitranLami bardzo grzecznie, 
używając, w ob90 nich zwrotu : „Bądź pan ła ­
sk a w  S kładek Ignacy Gwiklioer zeznam, 
iż ostrzegano go. at,y nic szedł do teatru, bo 
socjaliści ?.?obią „szopę**, la oz Wołani icki go 
uspokoił. Polozas wybryków świadek miał 
wrażenie, że bęi s rzucać krzesłami. Koneapi- 
sta polioyi Woh.niecki, zeznający jako świa­
dek, omouje dokładnie cały przebi ?g i dodaje, 
ta podczas zam-’ szania wielu sseyalistów we­
szło do sal widzów bê s biletów. Ogólne wra­
żenie świadek odniósł takie, że socjaliści w ra- 
zm dalszego przed Lasuenia, rzuoą się na scenę
i aktorów.

Dyrektor teatru letniego Jan Recki, był 
za kulisami, g i z ;? dochodziły „'o straszne krzy­
k i ; przychodzić n.11 na myśl dziej ludzie, Ta- 
tarzy. Ozerki i s i ; ona w a ł się, że mu „budę 
spalą*, a jego  „nabiją*',^ więc przedstawienie 
przerwał i zanieebał dalszego wystawiania sztu ­
ki. Św:adek twiorlzi, źe awantura ta przypro­
wadziła go do bwhruotwa, gdyż odstręozyła 
publioznośó od jr-jo teatru, nadto jakiś m u­
rarz z rusztowf nią przy ulicy Karmelickiej gro­
ził mu przeohc Iza emu ulicą połamaniem kośoi.

Wszyscy P'" .ądni uwolnieni zostali od 
oskarżenia z 0  219 i 280 u. k., a natomiast 
uznani winnymi wyatęjiku z §. 283 (zbiegowi- 
«ko i opór wiadzy). "Wymiar kary, niedokła­
dnie telegrafowany, jest następująoy : Haccker 
3 i pół miesiąea, Matejko 10 tygodni, Bałanda 
10 tygodni, Klemensiewicz 2 miesiące, Sułczew- 
ski 2 miesiące ścisłego — aresztu ,jja E aglisch 2 
tygodnie aresztttjiw /kłego.

K 1* o o i k a.
,.tłłi^w 2 kwietnia.

tell J .j. tllćt dalicyi p. Adam Jędrzyjowicz 
nie j -zybęciyiji-nŁ święta do Lwowa, a zatem, i ban­
kiet w fi i„ nie narodowem wcale się nie odbędzie. 
Wedle przysłanej nam z wiarygodnego źródła in­
formacji, p. minister przybędzie w wielką środę do 
Krakowa, w o czwartek uda 3ię na dwa dni do swe- 

I go majątku ri« Btaroirdeśeia, Święta s(-ęd i w kole 
| rochinnem w Irakcwie, a we śroaę dnia 13 b. m. 

powróci do Wiednia..
KsIflStWO Sarguszkowie powrócili wczoraj do 

Lwowa. Na dworcu powitał ich marszałek kraju i 
prezydent miasta.

Wiadomości urzędowe. Sekretarz pocztowy 
Józef Igieł, mianowany starszym zarząd■'cą poczty 
W Brudach.

SzwddzKie odznaczenie. Król szwedzki obdu 
rzył krzyżem k> waleidkim I klasy orderu Wazy 
doktora medyc jy  Władysława Harajewicza. Dr. 
Harajnwicz, krasowieniu, praktykuje w Wiedni.’., a 
przez miesiące letnie jest lekarzem zdrojowym w 
Łlarie/ibadzie.

KonLurs rozpisuje magistrat m. Diohobycza 
na posadę likwidatora z poborami 1080 z ł , ewen­
tualnie na posadę kontrolera z poborami 840 zł 
Termin do 20 bm.

Zakazeny odczyt. Dowiadujemy się z War­
szawy, że p. Anna Neumann nie uzyskała zezwole­
nia władz rosyjskich na odczyt „O Wschodzie,* 
który wygłosić miała na dochód kasy nauczycielek.

Reyulacya rzek galicyjskich w  preliminarzu 
państwowego funduszu melioracyjnego na rok 1898 
znajdują się następujące pożyczki na regulacyę rzek 
galicyjskich : na uregulowanie rzeki Biały wraz z
obwałowaniem prawego brzegu Dunajca rata siódma 
63.540 zł, 16 c t ; na uregulowanie Dniestru między 
Zurawnem a Rozwadowem rata szósta 21.333 zł 33 
c t ; na uregulowanie rzek' Bugu rata piąta 14,850 
zł.; ns, obwałowanie lewego brzegu Dunajca rata 4, 
zarazom ostatnia 10500 zł; na zagrodzenie dzikich 
potoków w porzeczu Dniestru trzecia rata 20.200; 
na zagrodzenie potoku Glińska trzecia rata 6000; 
aa uzupełnienie regulacyi potoków Krzemienicy i 
Babulówki rata druga 11.700; na uzupełnienie re­
gulacyi rzeczki Kisieliny rata trzecia 11.136; na u- 
regulewanie średniej części rzeki Gniłej Lipy rata 
druga 14.828 zł. 57 ct.

Z nowych projektów melioracyjnych uwzglę­
dnia preliminarz następujące : 1) Na nregulow inie
rzeki Łomnicy p:erwsza rata 10.000 (koszt regula­
c ji obliczony jest na 2,388.500 zł,, na co z 
funduszów krajowych z etatu ministerstwa spraw 
wewnętrznych wpłyni * po 955.-400, a r isztę, t. j. 
477 700 zł. pokryte zosta/.ie z państwowego fundu­
szu melioracyjnego) 2) Na uregulowanie rzeki Soły 
pierwsza rata 10.000 zł. (ogólny koszt w kwocie 
1,790.000 zł. poKryje kraj kwotą 716 000, tyleż 
ministerstwo spraw wewnętrznych; a 358,000 fun­
dusz melioracyjny;. 3) Na zabudowanie potoku By­
stry pierwsza rata 15.000 (cgómy koszt wynosi 
120.000, a pokr-yją go: w połowie kraj, w połowie 
zaś fundusz melioracyjny). Ogólna suma wydatków 
na cele melioracyi rzęs w Galicji w preliminarzu 
na rok bieżący wynosi 209.188 zł, 6 ct.; dla y 3zy- 
stkicłi zaś krajów razem 789.152 zł. 45 ct.

Krajowa Stow. „Czerwonego Krzyźa“ zaało 
na odbytem dziś w południe walnem zgromadzeniu 
sprawę ze swych czynności w r. 1897. W  sekcyi 
męskiej było członków: 82 wieczyitych, 1962 zwy­
czajnych i 32 wspierających; w sekcyi dam: 12 
członków wieczystych, 383 zwyczajrych i jeden 
wspierający, — czyli ogóien o 194 więcej niż 
w r. 1896. Dochod wynosił 8.931 zł. 87 ct., roz­
chód 4 748 zł. 64 ct.

Posiedzeriu przewodniczył mai szalek krajowy 
hr. Badeni. Po udzieleniu wydziałowi absolutoryum 

i przystąpiono do wybojów uzupełniających, Na jedno 
miejsce członka wydziału opróżnione w ciągu roku 

i i nnojpce opróżnione wskutek wniesionej przed ty­
godniem rezygnacyi ks. Sanguszki, wybrane namie­
stnika Ijeona hr. Pinińskiego i prezydenta Aleksan­
dra Mniszek-Tchórzuickiego,

Ob lhód setnej rectnicy urodził Mickiewi­
cz? Wczoraj w sali ratuszowej odbyło się posie­
dzenie ogólnego komitetu jubileuszowego, zajmują­
cego flę obchodem mickiewiczowskim. Przewodni­
czył dr. Małecki. Dr. Godzimir M a ł a c h o w s k i  
jako przewodniczący komisy: uroczystościowej, przed­
stawił zebranym ułożony przez komisyę prog-am 
obchodu, znany już czytelnikom, dodając ten szcze­
gół, ze uroczyste zebranie odbędzie się w sali „So 
koła“ , oraz źe na misjscu, które wyznaczone zosta­
nie pod pomnik Mickiewicza, wygłoszone zostaną 
przemówienia objęte programem, co stanowić będzie 
niejako położenie pod przyszły pomnik kamienia 
węgielnego.

Następnie zdawały sprawę ze swych czynności 
poszczególne sekeye komisyi obchodowej.

Imianiem sskoyi artystycznej oznajmił p. Adam 
Kreehowiucki, że o napisanie tekstu kantaty upro­
siła sekeya czternastu poetów, z których tylko pani 
Konopnicka i p. Tetmajer przychylnie na zaprosze­
nie odpowiedzieli. Kantatę zobowiązał się był uło­
żyć p. Paderewski, lecz z powodu choroby był znie­
wolony zobowiązanie swe cofnąć. Sekeya artysty­
czna uprosiła go jednak , by kantatę, którą już 
rozpoczął, ofiarował na uroczystość odsłonięcia pom­
nika Mickiewicza we Lwowie. Natomiast z wszelką 
gotowością podjął się skomponowania kantaty - na 
majowy ' obchód mickiewiczowski p. Jan Gall, a 
drugą Kantatę na chór męski przygotowuje p. Sta­
nisław Niewiadomski. Sekeya w porozumieniu z dy- 
rekuyą teatru lwowskiego ułożyła nadto program 
przedstawiania uroczystościowego w teatrze na wie­
czór dnia 22 maja; jest ładny i ponętny, a układać 
się będzie z prologu, z występu p Aleksandra Bin­
dro wakingo, oraz ze sztuki osnutej na tle życia 
Mickiewicza, którą wykańcza już p. Zygmunt Sar­
necki.

Imieniem sekcyi finansowej oświadczył p. 
Szajer, iż sekeya ta nie mogła dotąd żadnego uczy 
nić kiuku ,v celu zbierania funduszów potrzebnych 
na pokrycie wydatków obchodowych, albowiem nie­
wiadomo jeszcze, ile te wydatki wyniosą.

Imieniem sekcyi odczytowej zakomunikował 
p. Próchnicki, że sekeya ta przygotowuje nie w 
w ośmiu, lecz w jedoDastu punktach Lwowa wie­
czory mickiewiczowskie. Sekeya postanowiła nie wy­
pełniać icb odczytami, lecz przemówieniami, dekla­
m a c ją  i śpiewem chóralnym, w czem najnimzawo j 
dniej dopom agą chóry młodzieży szkolnej, której 
zapewne Wiadze sakolne nie zabronią wzięcia czyn­
nego udziału w tak pięknej uroczystości. Nadto 
uprosiła sekeya wszystkie Stowarzyszenia, ażeby 
na własną rękę urządziły odpowiednie obchody dla 
swoich członków, li a prośbę sekcyi do konsysto- 
rzów wystosowanej o zarządzenie w" tygodniu 
niokiewiczowskim we wszystkich kościołach para­

fialnych nabożeństw dziękczynnych, odpowiedziały 
już nad 3r życzliwie konsystorz tarnowski i przemy­
ski, zaś lwowski, wedle wiadomości prywatnych, 
.ównież chętnie do prośby tej się przychylił; brak 
dotąd odpowiedzi od konsystorza krakowskiego We 
Lwowie, jak wiadomo, odbędą się w dniu 22 maja, 
nabożeństwa dziękczynne we wszystkich kościołach 
parafialnych w archikatedrze łacińskiej.

_ Nastąpiła dyskusya. P. Fryling, ze wzgiędu, iż 
hr. Scams: aw Badeni odmówił wygłoszenia na ze­
brania pod cołesi niebem mowy luauguiacyjui j 
imieniem kraju, —  wniósł, az.oby członkowie prezy- 
dyum komitetu jubileuszowego, pp. dr. Małecki i 
dr. Roman Piłat udali się raz jeszcze do p. mar­
szałka i uprosili go, aż«by upoważnił do przema­
wiania imieniem kraju zastępcę marszałka lfib któ- 
lego z członków ydziatu krajowego, ewentualnie 
nawet kogoś z poza Wydziału krajowego. Wniosek 
ten został przyjęty. Dalej żądał p. Fryling ażeby 
w dniu 22 maja także popołudniowe przedstawienie 
w teatrze było poświęcone uczczeniu Mickiewicza; 
wreszcie oznajmił, że p. Józef Kotarbiński w tygo­
dniu mickiewiczowskim wygłosi we Lwowie odczyt 
o „Panu Tadeuszu“ Mickiewicza i wniósł, ażeby 
jakkolwiek dochód z odczytu przeznaczony będzie 
na rzecz uuduszu wdów i sierót po artystach i 
literatach, odczyt ten był uważanym za urzędową
część obchodu Mickiewiczowskiego.

Dyrektor teatru p. Bar drow ski oświadczył, źe 
dyrekcja z własnej iaicyatywy postarała się o od 
powiędnie uczczenie pamięci Mickiewicza nie tylko 
na popołudniowem przedstawieniu w niedzielę (2‘2-go 
maja), lecz także w sobotę (21-go) — w poniedzia­
łek (23-go) i we wtorek (24-go).

Wniosek p. Frylinga w sprawie odczytu p. 
Kotarbińskiego został przyjęty.

Na wniosek p. Piłata udzielono prezydyum 
władzę czynienia ewentualnie potrzeunych drobnych 
zmian w programie obchodu, bez specyalnej uchwały 
pełnego komitetu.

Na wniosek p. Dziędzieiewicza uchwalono po- 
ruezyć załatwianie wszelkich wątpliwości, z jakiemi 
odnosiłyby się stowarzyszenia i komitety piowin- 
cyonalne, sekretaryatowi komitetu; w miejsce cho­
rego p. Bełzy upro izono do sekretaryatu p. Stani­
sława Pepłowskiego. Drugim sekretarzem jest p. 
Bronisław Gubrynowicz. Do tych dwóch panów na­
leży się zatem odnosić, począwszy od dnia dzisiej­
szego po wszelkie wyjaśnienia i informeye w spra­
wach. dotyczących obchodów mickiewiczowskicl

J. 'klat oznajmił, że publikacja popularna o 
Mickiewiczu, którą wydaje „Macierz polska* ukaże 
się już za dwa lub trzy tygodnie z druku. Równioż 
na ukończeniu są obrazki dla. dziatwy z podobizną 
Mickiewicza, datami z jego życia i z cytatami wy­
bitnych jego myśli.

W  !pr«wi» tej podniosła panna Aleksandrowi- 
ozówna, że projektowany nakład 20.000 egzemplarzy 
obrazków jest stanowczo zs. mały, albowiem w aa 
mym Lwowie jest tyle dz-atwy szkolnej ; dla pro- 
wincyi preato braknie publikacji zupełnie. Po dys­
kusji w której zabierali głos pp. dr. Wojciechow­
ski, Krezek, dr. Piłat, Fryling i Bandrowski, uch wa­
lów m mitrę zasobów finansowych projektowany 
nakiad zwiększyć.

O im wiano jeszcze kwesty ę pomnik:. Mickiewi­
cza, Adam Krjcfiowiecki przedstawił zebranym 
uchwałę komisyi artystycznej, która przyjęłs za za­
sadę, że głównym motywem pomnika będzie ko­
lumna a nie posąg. Postanowienie to przyjęto dia 
tego, że wykonanie kolumny przadstawia muiej tru­
du ści aniżeli posągu; nadto źa do posągów wsku­
tek licznych doświadczeń ogół jesi mocno zrażonym. 
Będzie więc kolumna artystyczna na wzór warszaw­
skiej kolumny Zygmunta.

Dyskusya nad tą sprawą, ożywiona p^zemó- 
niami dr 1 .ńkliński igo, dr. Małachowskiego i pana 
Frylinga, a zakończona gorącą obroną projektu ko­
misyi artystycznej ze strony p. Krechowiockiego, 
zakończyła się jednomyślnym zaakceptowaniem tego 
projektu.

Na zakończenie zakomunikował dr. Małachow­
ski, .ż pewien pan z Krakowa zobowiązał się zło­
żyć 1U00 zł. na rzecz lwowskiego pomnika, skoro

tylko pomnik będzie zadecydowany. Nazwisk® 
rodawcy na razie pozostaje w tajemnicy. . 

Dymisya marszałka Pogłoski o ustąpi
marszałka trVSianioława Badeniego z posady 

dale.i zarówno w Wiedniu jaK i we Lwowie 
gdy z początku powodu do tego przewidyw’au* 
ustąpienia szukano w osobistym stosunku man“ 
do nowego namiestnika, później z kolei * 
no, źe sfery dworskie Die życzą sobie ^  
z Badenich na jakimkolwiek wybitnym posl?r  
to teraz podaję n»s lępujący powód. Oto 1®. 
niemiecka miałr zażądać od Br. Tkana, aby P- 
wida Abrahamowiczs przeniósł do Izby panów, 
znienawidzonego dawnego prezydenta nie cker 
cej widzieć w Izbie. Hr. Tńun miał zaprnP°a® 
p. Dawidowi Abrahamowiczowi przejście dc 
panów, aliści p. Abrahamowicz za nic W j 
nie chciał się na to zgodzić. Naówcza* P° 
z Wiednia suggestyonować marszałkowi ł }a3“’* 
mu, że wypada, aby się podał do dymisji a ] 
w tym celu, żeby posterunek marszałka krajj^® 
ofiarować p. Dawidowi Abrahamowiczowi ( j,1 
w sposób arcymisterny zadość uczyinć żądaniu I 
wicy. Oczywiście, że wszystko to jest zup®*®
zmyśleniem i niesmaczną plotką. ^

0 aresztowaniu defraudanta Gedroyc8
noszą z Wiednia następujące szczegóły: Ra“° 
z. m. Giedroyć w zakładzie zastawniczym n* ' 
ckengasse zastawił jeden z kwitów tarnupolskietf® . 
potecznego banku, opiewający na zasUwio!1'’ 
tureckie. Pod błahym jakimś pozorem kasjer * 
mu -się zgłosić po odbiór gotówki po południę 
W  międzyczasie właściciel zakładu, Mannen^ 
przukonał się telegraficznie, że kwit przedslain , 
mu przez Gedroycia pochodzi z* sprzeniewierz®, 
czy kradzieży i dał znaó o wypadku policyi. , 
droyć mieszkał od trzech dni w hotelu pod Pf ' 
branem nazwiskiem Józefa Lewaka. AresztoW»n° 
w jednej z kawiarń wiedeńskich. Podczas Tt l 
znaleziono u niego gruby zwitek kwitów zast** 
czych na rozmaite zastawione losy. .

Strej < zecerów wy iracki ‘ wczoraj w y  
szawie.

Symbioza w śwlocia organicznym.
tytułem będzie miał w poniedziałek 4 b. m- 0  ̂
d:unie 6 wieczorem w sali ̂ ratuszowej odczyt P
dr. J, Nussbaum i w odczycie tym przedstawi ct)
kawą kwestyę wspólnego pożycia istot organie2®̂
w św.ecie roślinnym i zwierzęcym. Dochód 2 y
czytn przeznaczony na schronisko dla nauczyd*> 
Bilety nabywać można w Sto warzy ozeniu nauC2/  
lek albo w księgarni Seyfartha.

Wystawa paryska w r. 1900. Komitet pf| 
wy zaprosił w tych dniach .na naradę zastępy 
największych bioliotek wiedeńskich, a miaaoW11 
nadwornej, miejskiej, uniwersyteckiej, cesarski®! 
deikomisowej i biblioteki ministerstwa apraW]; £
waętrzuy>’h. Uczestnicy konfcrcncyi przyrz®
dzielić poparcia specyalnej wjotawie prasoW®J
stryaokie, w Paryżu i wzbogacić ją szeregiem

do historyi Pzwyczajni* cennych dokumentów 
w Austryi. a

Sprawa Goldsterna i Loawjnherza,
być rozpatrywana przez sąd przysięgłych 0*?kadency* majowej, wzięła obecnie nowy obrót, 
prokuratorya państwa odstąpiła od oskarżenia 
Sterna, ponieważ śledztwo prowadzone już ptltLf 
dwa lata, wykazało jego niewinność, a całe °s 
żenie skierowane zostału przeciwko Loewenhor2®̂) 
Ze względu na to( iż sąd powoła do rozprasń i 
kuset poszkodowanych celem przesłuchania i 
świadków, trwać będzie rozprawa ta przeszł®  ̂
siąc. Loewenherza bronić będzie dr. Grek.

0 niandft possisk; z małych p o s i^ J  
Tarnopol-Zbaraż-Trembowla, ziożouy przez 
Namiestnika hr PmiriglLa^o. nostanaw-! ofcątśę $  
po raz już drugi radykał rusl , Szmygier. PaI*
jest synem wójta z Roznoszyniec i ed kfikun*
już lat jest studentem medycyny w Krakowi0, jj.j 
wiedziawazy się o złożeniu mandatu przez krV|,>' 
nińskiego rzucił w kąt kaiątki i pojechał do 
raża, ażeby sobie przygotować grunt. cf

Deputicyę ręiłiCZOW, składającą się 2 SJjt« 
alistów Przyjemskiego i Nawrockiego, która tt 
się do Wiednia celem wyjednania u ministra 
wiedliwości dr. Rubera zakazu wy usłania 
tów na roboty poza ODręb gmachu więzi0, 
pizyjął przed kilku dniami minister spraWi0Cl A 
ści. Po wysłuchaniu prośby ieputatów, k»- 
ui-owadfił poseł Daszyński, zapewnił ich pan u 
ster, że sprawę przez nich poruszoną polec1 ' 
dnie zbadać i jak najprawdopodobniej uczy®1 
prośbie zadość. . 1Ł.;

Zaopatrzenie robotników na starości l <
o TT. w uf®polskie w Wiedniu złożyło we środę do rąk P
t- u--------->.---------denta Izby posłów wniosek o utworzenie zak*® d

Zikła-zabezpieczenia robotników na starość. 
ńiiałyby być połączona w idnolitą całość z 
darni ubezpieczenia od wypadków i z kąsam1 ^  
rych. We wniosku mieści się żądanie, aby F j,e<j 
cy, opłacający w dotychczasowych zakładucl1 0 ̂  
piec/eń pewną wkładkę, nie ponosili noWfc“ 
żarów na rzecz zaHadow zabezpieczenia na a<t 

ażeby państwo i pracodawcy w ty 0a owszem, ażeby państwo i pracodawcy w : 
stosunku opłacali wyniknąć stąd mogącą n»dfl ------------------  „ J -------------------------------- ^
wkładek. Zmiana ta zakładów ubezpieczeń nibotników ma wejść w życie wedle żąda ń * 
sku w dniu jubileuszu 5'"' letnich rządów G®9,

Z» Stryj* nam piszą: Na ostatuiem pOf 1
sprawaniu Rady miejskiej była ciekawa 

j-cądku dziennym a mianowicie, wydzieri’1 #  
kabin kąpielowych. Jako kandydaci stanę1* 
Mantcl & Nuasenblatt, którzy ofiarowali rocZ0 '^  
zł., zaś p. Horoszowski 150 zł. Otrzymał H°r0̂ >i 
ski. Zapewne pp. Radni mieli jakieś inre J®0 
skoro nienajwięcej ofiarującemu dzierżawę o & 

Rabuś kolejowy w klatce. Z Krasn®#^’ 
noszą: Fowtai zające się ed dłuższeg°_ a-
okradania pasażerów, jadących koleją, zwróo^/ 
wagę władzy złoczowokbj, której powiodło 
słynnego rzezimu szka i operatora cudzych 
a am itora złotych i srebrnych zegarków, 
ków, branzolet, cygarniczek, papi srońnic, 
i pieniędzy w gotowce niejakiego Szmula y • 4 
zamieszkałego od dłuższego czasu obok s*!Low, 
Krasu um. Opryszek ton niczem się nie 
Wyjeżdżał tylko koleją zaraz po szabasi •> a 
znowu na szabas do domu. Wydelegowany t‘
9tnr7. flt.ft.TAMt.W9. W A rewm-trO (T Zlsarz starostwa w Złoczo , ie przeprowaazi"y .
wizyę u Szmula Orgia znalazł tam 13 -- t
srebrnycl zegarków, kilka łańcuszków, ,,
pierścieni złotych, rozmaite torebki
wiele nnych rzeczy. Wobec takiej masy .0^1 1 unaioj aj-*.—"./  ̂ r)Tu ,1
nych zdobymzy sąd w Złoczowib wydelego^11 Jjej9!, 
ratora i sędziego dis przeprowadzenia na 
wstępnego śledztwa i spisania protokoł®! a s 

,1 w ood°2waż sam Orgiel nie był obecny, gdyż P° - f  
wizyi był na polowaniu za świeżą zdobvę2% j 
kurator przyszedł do przekonania, że 20D 
Fajge Orgel trudniła się też tajną j.
czem 1 w kradzieże wtajem liczoną byMo $ fi"
jej aresztowanie. Gdy zaś w dwa dni potej^ OJą 
cy przyjechał sam bandyta, otoczyli g^ ^
cowską opieką tutejsi żandarmi i T i,r0.s -o a
myin pociągiem. którvm powrocił, oAw ^
do Złoczowa, gdzie i ieso krwawodo Złoczowa, gdzie i jego krwawo zaP'a 
sł arby się znajdują w depozycie. T °vftórżft&dafAi 
:ya w domu Orgia przeprowadzona pr?ez 
Piaseckiego, dostarczyła do materyału ___

Uznane za najlepsze inieziÓTnanej dobroci Nalewki owocowe, Wódki mocne mesłodzone, Rozolisy i Likiery — wyrabia i sprzedaje po 
cenach fabrycznych Firma Jan Muszyński. Lwów. Rynek 40. Cennik darmo i opłatme.
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dwie książeczki oszczędności z „krwawej 
Szmula opiewające na 4 00) zł., dalej 12

pracy“ , Repertuar teatru. Dziś w sobotę po poł „Turniej,"
weksli wieczorem „Trębacz z Sekingen“ . W  niedzielę po

różnych biedaków i dwie cygarniczki wartości o-j poł. „Dzwon Zatopiony", wieczorem „Tannhauser". 
koło 18 zł. Orgiel prócz złodziejstwa i liebwiarstwa i W  ponieaziałek popularne po cenach zniżonych 
był też namiętnym graczem i należał do spółki z składane przedstawienie z łaskawym udziałem wszyst-

i

grasującą tu szajką korsarzy kolejowych, i jak się 
zdaje zarazem złodziei kieszonkowych, operującycl 
głównie na szlaku Tarnopol-Lwów-Brody. 
był już za kradzieże karany więzieniem.

„Czytelnia katolicka" w sprawozdaniu ze 
swej czynności za rok 1897 wykazuje pomyślny 
rozwój tej instytucyi. Członków, których w ubie­
gły* roku przybyło 84, liczy czytelnia ogółem 319. 
O żywotności „ Czytelni “ mówią te liczne a poucza­
jące pogadanki, prowadzone co wtorku w jej lo­
kalu. Finanse były w r. z. niezłe, obrót wynosił 
1639 zł., a na rok bieżący pozostała zwyżka 28 zł. 
Czytelnia pragnie wybudować własny dom i w tym 
celu utworzyła osobny fundusz, który powoli wzra­
sta z drobnych, centowych ofiar członków. W  roku 
bieżącym zamierza „Czytelnia" urządzić kurs so- 
cyalny, by dać uczestnikom podstawowe wiadomości 
z dziedziny socyologii, potrzebnych do skutecznej 
walki z wrogami Krzyża —  z socyalno-demokra- 
tami.

Koncert Lutni. Jutro w niedzielę dnia 3 bm. 
odbędzie się w sali Domu narodnego koncert Lutni. 
Na program składają się utwory Beethovena, Rossi 
niego, Noskowskiego i Haydena odtwarzane przez 
chóry męski i mięszany, orkiestrę 30 pp. oraz 
przez solistów tej miary co pp. Sack, Czerny i Ni- 
żankowski. Koroną koncertu będzie wielkie orato- 
ryum Mendelsobna „Chrystus". Wspaniałe choć 
niedokończone to dzieło niemieckiego muzyka wy­
kona chór mięszany „Lutni" z towarzyszeniem or­
kiestry.

Niebezpieczna kiełbasa. W  Wiedniu kupiła 
niedawno pewna zarobnica w sklepie masarskim 
kiełbasę z mięsa końskiego. Przyszedłszy do domu 
dała kawałek z niej do zjedzenia swej ośmioletniej 
córeczce; nagle dziecko uczuło ból w gardle. Matka 
z wielkim trudem wydobyła z gardła kawał grube­
go gwoździa, który tkwił w kiełbasie. Czeladnika 
masarskiego, który sporządził taki niebezpieczny 
specyał, sąd skazał na pięć dni aresztu.

Tegoroczne ferye szkolne. Od pewnego czasu 
nasza młodzież szkolna opowiada sobie, że w roku 
bieżącym z powodu jubileuszu cesarskiego ferye 
szkolna rozpoczną się już dnia 1 czerwca. Mniemanie 
to jest zupełnie mylne, albowiem tylko w Wiedniu 
ferye w szkołach średnich będą o 14 dni dłuźsz& 
niż zwykle, a to w celu umożliwienia studentom 
dokładnego zwiedzenia jubileuszowej wystawy wie­
deńskiej.

Z PodhajeC donoszą nam, że naczelnik miej­
scowej ochotniczej straży pożarnej p. E. Sygiericz 
skonstruował aparat za pomocą którego można li- 
newkę ratunkową do wysokości pięciu piątr dorzu­
cić, i w ten sposób zagrożonym osobom na wyż­
szych piętrach w pomoc przyjść, w razie pożaru 
Wewnątrz domu wybuchłego, gdyby innego przy­
stępu już nie było. Aparat ten przedłożył p. Sygie­
ricz do opatentowania i ma zamiar zaprodukow&ć 
go na przyszłej wystawie paryzkięj.

Gorszy od psa polskiego, Ź Warszawy do­
noszą 30 marca. Zjazd sędziów pokoju zatwierdził 
Wyrok sędziego pokoju skazujący rosyankę p. Aki- 
mowową na 2 tygodnie aresztu policyjnego za słow­
ne i czynne znieważenie stróża ogrodu Saskiego, 
Biodrowskiego. Stróż wypełniając swój obowią­
zek, nie wpuścił do ogrodu psa p. A.; oskarżona u- 
derzyła stróża w twarz, wykrzykuj \c: „gorszy je ­
steś od '.psa polskiego". Świadek tego zajścia, ge­
nerał Szemiot stwierdził pod przysięgą fakt obelgi 
słownej i czynnej.

Kościół polski W Wiedniu. Wczoraj odbyło 
się otwarcie polskiego kościoła 00. Zmartwych­
wstańców w Wiedniu, W  nabożeństwie, które od­
prawił ks. Lutrzykowski, wzięło udział wielu człon­
ków Koła polskiego i klubu ruskiego, oraz liczna 
kolonia polska.

Hr. Kazimierz Badem przybył z małżonką do 
Wiednia, skąd za kilka dni wyjedzie do Buska.

Nowa naptść „Diła“. Diło mimo ostrzeżenia, 
Udzielonego mu przez gr. kat. konsystorz metropo­
litalny, nie przestaje napadać na księży obrządku 
rzymsko - katolickiego. Świeżo znajdujemy w tem 
piśmie wiadomość o strasznem znęcaniu się pewnego 
kapłana Polaka nad uczniem, który nie chciał go 
żegnać słowami: „Niech będzie pochwalony Jezus
Chrystus" lecz po rusku: „Sława Isusu Chrystu".
Notatka ta zawiera szczegóły tak okropne, że odrazu 
Wydaje się wręcz niewprawdopodobną i tendencyj­
nie naciągniętą przez wrogów duchowieństwa pol­
skiego.

Niewierna i zrozpaczony. Wczoraj w domu 
Pod 1. 6 przy ul. Śnieżnej zdarzył się krwawy wy­
padek pomiędzy p Mieczysławem Grzybowskim, na­
uczycielem szkoły im. Szaszkiewicza a panną Zdzi­
sławą Macieszkiewiczówną, córką lustratora Rady 
Powiatowej. Grzybowski znał tę panienkę od lat 
blisko trzech i kochał ją uczuciem szlachetnem i go- 
Jącem. Panna była mu zrazu przychylną, lecz w 
°statnich czasach stała się bardzo obojętną i jak się 
Grzybowski dowiedział, zwracała w inną stronę swe 
Ufekta miłosne. Mimo to jednak, jak dawniej przy­
wodziła do domu Grzybowskiego, który mieszka 
z matką i siostrą. Wczoraj więc po południu, gdy 
Macieszkiewiczówną bawiła w jego domu, Grzybow­
ski rozżalony do żywego niewiernością jej, skorzy­
stał z chwili, gdy matka iesro wyszła z pokoju i 
strzelił dwukrotnie do Macieszkiewiczównej, a trzeci 
Strzał skierow ał w własną pierś, Macieszkiewiczówną 
.Wyszła z niebezpieczeństwa bardzo szczęśliwie, gdyż 
kula przebiła jej tylko Roń prawej ręki, natomiast 
^rzybr,wslvje9t ciężko ranr.y; kula ugrzęzła mu pod 
S^duiem żebrem.

Stan powietrza. T. o g, 8 rano +  9, w poł. 
1- 13 R. Bar. 756 spada. Dość pogodnie.

kich artystek i artystów opery i dramatu na do­
chód budowy pomnika Adama Mickiewicza we Lwo- 

Orgiel wie. We wtorek i środę po raz pierwszy „Widma", 
dramat w 8 aktach Henryka Ibsena. We czwartek, 
piątek i sobotę z powodu wielkiego tygodnia teatr 
zamknięty.

Każda z pań
która tylko zażąda, otrzyma bezpłatni! okazowy 
numer Mód paryskich, najlepszego i najtańszego 
pisma dla kobiet, zawierającego wielkie tablice kro­
jów i haftów, dodatki powieściowe i nutowe. Pre­
numerata Mód paryskich wynosi: kwartalnie 90 et., 
półrocznie 1 zł. 80 et., rocznie 3 zł. 60 ct. Prenu­
meratę należy przesyłać wprost do Administracyi 

Mód paryskich: Lwów, ul. Łyczakowska 1, 27.

Literatura i sztuka.

ic'
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Z rozmyślań wielkopostnych.
Strzeż księgi życia od plam i kleksów, bo 

4 uiej nie można dowolnie kart wydzierać.
Ból następny jest lekarzem poprzedniego.
Aby osiągBąć zadowolenie wielkie, trzeba 

^ ieć się obchodzić bez wielu zadowoleń małych. 
f Jakże mizernie wygląda człowiek, który był 
°zUmny tam, gdzie inni byli szlachetni, 
i Grubianin żegluje najchętniej pod flagą otwar­

c i  i miłości mówienia prawdy,
Współczesnym poetom dobrze się dzieje, ele

8Młczesnym muzom niebardzo.

&
 ̂ Na tym Bożym świecie wszystko jest wątpli- 

jedna tylko wątpliwość jest pewna.

oi'

(

Wczorajszy wieczór kwartetowy Towarzy 
stwa muzycznego udał się świetnie i mimo pory 
przedświątecznej zgromadził sporo publiczności Pro- 
dukcye kameralne rozpoczęły się jak zwykle utwo­
rem klasycznym; usłyszeliśmy więc kwartetd'smycz­
kowy Haydna (B-dur) odegrany z nadzwyczajną 
precyzyą przez prefesorów Wolfsthala, Jaekla, Sladka 
i p. Pulikowskiego. Drugim numerem programu była 
Sonata Rubinsteina op. 13 na skrzypce i fortepian 
(g-dur), w której pp. Melcer i Wolfsthal mieli spo­
sobność do prawdziwie wirtuozowskiego popisu, j 
Szczególnie część druga, temat z waryacyami — 
w wykonaniu tak artysty cznem stanowił i cztę dla 
smakoszów muzykalnych. Finale odegrane z ogro­
mną werwą wywołało wielki efekt w swoim rodzaju, 
a prof. Melcer pokonał wielkie trudności techniczne 
spowodowane nader szybkim tempem w sposób rze­
czywiście imponujący. Kulminacyjnym punktem wczo

Pszenica gotowa 11'Sb do 12'— , żyto gotowe 7'75 
do 8-30, owies obrocmy 7'50 do STO, jęczmień pa­
stewny 7'—  do 7'7>, jęczmień browarniany 8 — 
do 9‘— , rzepak l i 1— do 11'75, lnianka 0.— do 
O'— , groch pastewm- 7'—  do 7'50, groch do go­
towania 8'—  do 10'—, wyka 6 ’— do 6'50, bo­
bik 6'50 do 7'— , hretzka 7'75 do 9 50, kukurudza go­
towa 5'70 do 6'— , kulurudza na termina 6 '— do 6‘25, 
chmiel nowy za 56 11. — •— do — •— , koniczyna 
czerwona 85'— do 4#•— , koniczyna biała 30’— do 
40'— , koniczyna szwedzka 45'—  do 70'— , tymotka 
15'—  do 22'— , spirytus paritas Tarnopol gotowy 
17'25 do 17'75, spiytus na termina 14'75 do 
15'— .

§ Sprawozdanie tygodniowe Izby handlowej 
i przemysłowej o censch zboża i produktów we Lwo­
wie od 26 marca do 1 kwietnia 1898 r.— bez opłaty 
akcyzowej : Pszenica ll'40 do 11'90, żyto 7'80 do 
815, jęczmień browany 8T0 do 8'85, jęczmień pa­
stewny 7 15— 7'65, owie3 7'60— 8T0, hreezka 7'75 
do 8.50, kukurudza zeszłoroczna 5'95 do 6'25, ku­
kurudza nowa 5'70 d> 6.00, proso 0'— do 0'— , 
groch do gotowania 775 do 9'35, groch pastewny 
6'75 do 7 '25, soczewica — '0 do — .00, fasola 0'00 
0-00, bobik 6T0 do €-50, wyka 5'75 do 6T5, ko­
niczyna czerwona 82'50 do 45'— , koniczyna biała 
30'00 do 40'00, koniczyna szwedzka 55'00 do 72.50 
tymotka 5 5'00 do 2200, anyż rosyjski — ’— do
— '— , anyż płaski do — '— , kminek —'—
rzepak zimowy 11.40 lo 11'90, rzepak nowy 0'— 
lnianka 0-00 do 0'00, nasienie lniane 0'00 do 0'00, 
nasienie konopne 0,00—0.— , chmiel — .— do— •— , 
nafta zwykła 14'—  do 15'— , nafta salonowa 17.00
do 18-00, wosk ziemny—•------- '—, spirytus 10.000

! litr. pr. gotowy kontyg&ntowany bez opłaty podatku 
i 18.— do 18-30. :  ----------------

Kanea 2 kwietnia. Admirałowie eskadr 
europejskich zażądali od prezydenta zgromadze­
nia narodowego SphakianakiosŁ wydania tych 
Greków, którzy pod Retymuem napadli tureckich 
pastuchów, wymordowali ich, a trzodę zabrali.

Maoryt 2 kwietnia. Podług zupełnie pe­
wnych wiadomości, żądania Stanów Zjednoczo­
nych są następujące: Nastąpi na Kubie zawie­
szenie b roni do 1 października; rząd waszyng­
toński wyszle komisyę, która skłoni powstań­
ców do zaniechania walki ; Hiszpania użyje 
wszelkich środków do złagodzenia nędzy i ze­
zwoli Stanom Zjednoczonym kontrolować tę 
działalność przez specyalnyoh delegatów; do 
października będzie w Madryeie, wspólnie z po­
słem amerykańskim, ułożony dla Kuby statut 
organiczny, przyznający wyspie samoistnośó 
polityczną pod zwierzchnictwem Hiszpanii.

Nad tymi warunkami zastanawiała się 
wczoraj rada koronna, pod prezydencyą królo­
wej, poczem wystosowano do "Woodforda notę, 
w której zażądano, aby termin odpowiedzi na 
te warunki był odłożony do 4. kwietnia.

W  teatrze królewskim znowu dano przed­
stawienie na rzecz uzbrojeń. Królowa zapłaciła 
za swą lożę 50.000 fr. Bank hiszpański kupił 
galeryę za 500 000 fr. i bilety rozdał rzemieśl­
nikom. Za jeden fotel zapłacono 150.000, za 
drugi 100.000 fr.

Królowa oddała połowę listy cywilnej na
uzbrojenia.

Londyn 2 kwietnia. Biuro Dalziela donosi

Telegramy Przeglądu.
W 8tiań 2 kwietnia. Dzisiejsza Wiener Zei- 

tung ogłasza reskrypt cesarski, zwołujący 
wspólne delegacye na 9 maja do Pesztu-

________^_________  —jj.i- j — i..... ,w,u- Austryacka deputacya kwotowa uokwaliła
rajszego wieczoru "był kwlutet^ f^rtep^oTy^ S^nt- i ^proponować taki rozdział wspólnych wyda-

HOTEL EUROPEJSKI.
A L B E R T  S Z K O W R O N

Lwów — Plac Maryacki.
Przyjechali dnia 2 kwietnia. J. Kiwiarowski s 

Turki. J. Staruszkiewiez z Sanoka. Ł. Bucholt 2 
Brzeżan. R Schmidt, G. Koppel i A. Low z W ie­
dnia. Z. Cieński z Stanisławowa, D. Biliński zSka- 
łatu. M. Torosiewicz z Kełomyi. J. Stelmach z Wie­
czorki. A. Strzelecki z Kukizowa. A. Adamski s 
Bóbrki. St. Lewandowski z Bełżca.

N A D E S Ł A N E .
Rubryka ta nie pochodzi od Redakeyi, nie bierze też 

ona za nią na siebie żadnej odpowiedzialności.

Świąteczne towary
po możliwie niskich cenach sprzedaje znany z ta­
niości Handel Leonarda Soleckiego we Lwowie ul. 
Batorego 1. 2. — Najnowszy cennik wysyła się na 

żądanie odwrotnie franko.

Saensa op. 14. Dzieło to należy bezsprzecznie do ; ^ ? w> aŻ6! ^  na Austr/ę  przypadało 64, a na 
najwspanialszych utworów nowszej muzyki kameral- ' ™3Sry db
noj. Głęboko i szlachetnie pomyślana, pełna polotu, 
porywająca zarówno piękną inwencyą jak wykwin-

Koło polskie wybrało członkiem swej ko- 
misyi parlamentarnej Dra Madeyskiego w miej-w lii jem. w J X5a yj l U - -l ~P) • « f -j •

tnie opracowaną formą godną francuskiego mistrza ; SC0 „  j ln]USKiego. .
■ - - 1 Madryt 2 kwietnia. Rząd wyasygnowałtonów i odznaczająca się jaskrawym kolorytem po­

legającym na odpowieduiem wyzyskaniu barwy ka- j § lljnrnalj01 0VD Kuby marszałkowi U anco trzy 
żdego instrumentu kompozycya zachwycała nas od Pese na o p a rc ia  dla lulnosci wiej-
początku do końca w równej mierze. Najefektowniej­
szą jest druga część składająca się z Andante soste- 
nuto i Presto. Andante grane eon sordino czaruje

sfeiej przy rozpoczęciu robót w polu.
W edle ostatnich wiadomości rząd hiszpań­

ski chętnie przyjmie współudział Stanów Zje-uzieii ujo t A . .  A , ;
swym spokojem i zwrotami harmonijnami dziwnie j , , l'r4y niesieniu pomocy ludności*> rr J m x Kfiuwnuu iitKi mwu j uouii \azjX >y LliO ’ i " 17 t
pieknemi a kontrastem tego z powodu tempa i cha- > domkniętej klęskami i zaproponuje, aby sprawę 
rakteru swego w ogóle jest część nastąpująca,1 poko)°r7 ego załatwieri'ia zatargu między Stana- 
która robi wrażenie burzy zrywającej się na<de wśród mi a Hiszpanią w sprawie Kuby pozostawiono 
dnia pogodnego. ' ”  \ parlamentowi kubańskiemu. Baz współudziału

Świetnie wykonano wczoraj to niezwykłej war- ' ^ g ° • Parlamfen^  Hiszpania nie będzie mogła . . . . .  T o • "o  -r, > i wni powziąć ostatecznej deoyzyi. Hiszpania chętnie
tosci ^ ie ło  Samt-Saensa. Był to ensamble zgrany . śn iec i,a  wszA.kich kroków wojennych na w y­
że sobą o ile możności artystycznie, me dziw w^c, s ; -eWi t powstańoy sami zażądają, 
że wrażenie całości było porywające i wywołało me>j; * K-jóW 2 k w ie t n ia  Dokonano tu nagle 
kłamany entuzyazm. Wszystkim biorącym udział nader l i c z n y c h  r e w i z y i  W domach prywatnych 
należy mę szczere uznanie, w pierws^m rzędzie j biuraoil p0Qzem aJr6Sztowano mnóstwo osób

i *  i kobiet Zgoła ata-

niczną siłą lub olśniewał pasażami jak kaskady bry
lantów, i nadał całości cechę wysokiego zrozumienia 
muz ’

Do aresztowanych nie dopuszczają nikogo.
Madryt 2 kwietnia- Kubański rząd lokalny

muzykalnego, tak, że nie łatwy do pojęcia utwór wsku- ^yHosował ĉ ° prezydenta Mao-Kinleya za po- 
tek wykonania stał się przystępnym dla szerszych QleijWein posta hiszpańskiego W V, aszyng-
sfer publiczności. Pr. Neuhauser, tonie adres, w którym stwierdza, że powstańcy 

stanowią mniejszość luanośoi Kuby, większość 
i zaś stanowią autonomiśoi, mimo to jednak ze- 
; wnętrzne wpływy nie dopuszczają do tego, aby 
ten rząd lokalny wżył się, a jednak zapewnił

Głosy publiczności.
dezwa Opracowując obecnie życie 

. fr jŻ^nnfn^3̂ ^ 0’ znaneg0. D3arza i wy- | dzą Hiszpanii. Autorowie apelują do poozucia
w  n  0kecmo tycie i prace j by on krajowi szczęście pod zwierzohniozą wła-Walentego Chłędowskmgo, znanego pisarza i wy- i 0

Odezwa
[tego Ch 
- Halicze 
-by mog

ryałow dotyczących jego życia, ażeby zechcieli ła- j byłby jego ruiną.
skawie udzielić mi * tych rzeczy do literackiego 
użytku. Po ukończeniu pracy zwrócę je natychmiast 
z podziękowaniem i w całości.

Dr. Bronisław Czarnik 
Wicekustosz Zakładu nar. im. Ossolińskich.

C z ę ść  ekonom iczna.

i

Nienawiść, którą żywimy do naszych wrogów, 
^ • j szkodzi ich szczęściu, niż naszemu, 
fe Nic nie ma przykrzejszego, jak błagać o wspar- 

Słuchego skąpca, 
tu Człek pracowity błogosławi samotność, próżniak 

■Ją przeklina.
L Niejeden zwierzchnia nie byłby despotą, gdy- 

b°dwładni nie chcieli być niewolnikami, 
tt,. Tem, czem jesteśmy w rzeczywistości, jesteś- 

tylko wtedy, gdy jesteśmy sami.
Z°staw ostatnie słowo żonie, dla siebie zaś 

czyn ostatni.

1

Wiedeń, 31 marca.
(Z ). Wiadomości dzisiejsze z Madrytu i W a­

szyngtonu wciąż utwierdzają sfery giełdowe 
w nadziei, że uda się na drodze pokojowej za­
łatwić zatarg między Hiszpanią a Stanami Z je - 
dnoozonymi. Z tego powodu zasadnicza tenden- 
cya giełd była dziś do.śó przyjazna. Korzystnie 
oddziaływała także wiadomość, że bank angiel­
ski postanowił i w tym tygodniu nie podwyż­
szać stopy prooentowej. Nowojorski kurs fun­
tów szterlingów podniósł się bowiem tak, że 
przy tym kursie nie opłaci się wywozić złota 
z Anglii do Ameryki —  i ta okoliczność g łó ­
wnie wpłynęła na deoyzyę zarządu banku. Na 
naszym targu arbitraż robił dość znaczne za- 
kupna na rachunek Berlina, to też jakkolwiek 
miejscowi spekulanci zachowywali się bezczyn­
nie, knrsa podniosły się. Renty były dziś po­
szukiwane i poprawiły się w kursie, co za- 
wdzięczyó należy korzystnym cyfrom prelimi­
narza. Specyalna baussa wywiązała się w a- 
koyaoh fabryki broni w Steyr skutkiem po­
głosek, że ministeryum wojny zamierza za­
mówić w tej fabryce kilka tysięcy bicyklów 
dla armii. 1

Ostatnie notowania:
Kredyty anstr. 364'85, węgierskie 382 75, 

Anglobanki 160 50, Uniony 302'—, Bankverei- 
ny 270'50, L&nderbanki 220 75, Ludwiki 213'—, 
Czemiowieokie 29950, Elbethale 26080, Renta 
papierowe 10225, srebrna 102'—, austryacka 
złota 122-35, austr. renta wal. kor. 102-10, w ę­
gierska złeta 121'3C, węgierska renta -wal. kor. 
99.30, dukat 5'64, 20 frankówka 9 - 5 3 ,  marki 
11 -74-, ruble F271/,.

Ceny zboża. Wiedeń 31 marca. Pszenica 
na wiosnę 1245—12'47; żyto na wiosnę 8.86— 
0'— ; owies na wiosnę 6'99; kukurudza 5'55.

Wiedeń 1 kwietnia. Pszenica na wiosnę 
12'48—12-53; żyto na wiosnę 8.92—8 .93; owies 
na wiosnę 6 99—7-00; kukurudza 5-55. — 
Spirytus 19-60—19 70.

§ LOSOWania. Lo s y  e i sański e .  Główna wy­
grana 100.000 złr. padła na s. 156 nr. 81, po 1000 
złr. wygrały s. 166 nr. 55, s. 771 nr. 14, s. 1724 
nr. 2, s. 2291 nr. 37 i s. 4071 nr. 52.

L o s y  Rudo l f a :  główna wygrana 15.000 złr. 
padła na 8. 72 nr. 28. 8.000 złr. wygrał los 
s. 845 nr. 26, zaś_ 1.200 złr. s. 2996 nr. 34.

Sprawozdanie banku rolniczego. Lwów 2 
kwietnia 1898.

Ceny pszenicy i żyta wskutek popytu ze stro­
ny młynów lokalnych podnoszą się, — Na giełdach 
również od kilku dui zapanowała zwyżka cen, prze­
ważnie co do pszenicy. — Na resztę produktów 
usposobienie niezmienne.

Dziś notujemy za 100 kilogramów loco Lwów

Ajencya „Pabra" zaprzecza stanowczo do­
niesieniu, jakoby rząd hiszpański skłaniał się 
do uznania niepodległości Kuby za pewne od­
szkodowanie pieniężne i zapewnia, że takiego 
projektu nawet nie robiono mu.

Hamburg 2 kwietnia. Czeladź piekarska 
zażądała podwyższenia płaoy, zapowiedziawszy 
bastówkę.

z Waszyngtonu, że Hiszpania przed dwoma 
dniami zgadzała się zupełnie opuśoió Kubę za 
200 milionów dolarów, lecz prezydent rządu 
powstańczego margrabia Santa Lucia, któremu 
zakomunikowano tę wiadomość z W aszyngto­
nu, nie przyjął tego warunku. Tu uważają to 
doniesienie za zmyślone.

Biuro Reutera donosi z Keywestu (portu 
we Florydzie), że pod Matanzasem na Kubie 
żołnierze hiszpańscy wpadli w zasadzkę, mia­
nowicie zajęli podminowaną przez pows tańców 
fermę. Wskutek wybuohu miny zginęło ich 71, 
rannych zaś jest 59-ciu.

Berlin 2 kwietnia. Cesarz Wilhelm, dono­
sząc w. ks. badeńskiemu o przyjęoiu przez 
parlament projektu marynarskiego, jednocześnie 
mianował go jenerałem piechoty morskiej a la 
suitę. Wielki książę odpowiedział depeszą, w 
której sławi wiekopomną dla ojczyzny zasługę 
cesarza, którego tytanicznym usiłowaniom 
Niemcy zawdzięczają posiadanie marynarki. 
Stworzenie jej — pisze w. ks. —  jest ukorono­
waniem dzieła Wilnelma I., albowiem bez wiel­
kiej marynarki Niemcy nie mogą być wielkiem 
mocarstwem.

Nowy Jork 2 kwietnia. W Chicago mili- 
cya miejska znieważyła i spaliła flagę hiszpań­
ską, poozem, chodząc gromadnie po mieście, w o­
łała : Wojna ! w ojna !

Bariln 2 kwietnia. Uważają tu za rzecz 
pewną, że gabinety wiedeński, paryski, peters­
burski i londyński lada chwilę wystąpią z po­
średnictwem w zatargu Hiszpanii ze Stan mi.

A L T R 4 K C Y A

w o r fe u m  KLINGSBERGA

występuje po m p ie iw f  R Ó Ż A  B E N K O
zwana Różą z Belgradu.

HOTEL IMPERIAL.
pierwszorzędny hotel, restauracya i kawiarnia. 

Lwów — ulica Trzeciego Maja.
Przyjechali dnia 2 kwietnia. O. hr. Dunin 

Borkowska z Ponikwy. W. hr. Raciborowski z Po ■ 
dola ros. S. Wybranowski z Kimirza Z. Wiśniew­
ski z Ciemierzyniec. A. Wechsler z Wiednia K. 
Sagatowski z Kamieńca podolskiego. W. Aschkena- 
zy z Warszawy. E. Mokrzycki z Kulparkowa.

H O T E L  F R A N C U S K I
we Lwowie, plac Maryacki 

W  nowym zarządzie, zupełnie odnowiony 
(F. C. Proksch)- 

Pr^jechali dnie 2 kwietnia. J. Czaykowski 
z Pietniczan. Wł. Niedźwiecki z Wańkowie. Hr. 
Drohojowski z Tułkowic. Hr. M. Piniński z Ko- 
szyłowic. P. Schecliarowa z córkami z Stryja. P. 
Kalitowa z córką i P. Chrzanowski z Kurowic. J. 
Kapiszewski z Przemyśla. P. Pohorecki z Krako­
wa. B. Kłodnicka z Kozic. J. Dietl i J. Weinrich 
z Wiednia. O. Ausschnitt z Rumunii. J. Helfer z 
Berlina. S. A. A bg .rowiezowie z Bratyszowa. Po­
rucznik lwanowicz z Budapesztu.

C. k. uprzyw. galicyjski akoyjny
JBank; Hipoteczny

przeniósł 
KANTOR WYMIANY oraz ODDZIAŁ DEPOZYTOWY

któryoh biura mieściły się dotąd w mazaninie 
gmachu własnego do frontowych lokatności 

w parterze.
ODDZIAŁ DEPOZYTOWY

przyjmuje wkłady i wypłaca zaliczki na rachu­
nek bieżący, przyjmuj* do przechowania pa­
piery wartościowe i udziela na takowe zaliczki.

Nadto zaprowadzono na wzór instytuoyj 
zagranioznyoh tak zwane

OEPOZm SCHONKDHE (Safe Depasits.)
Z% opłatą 25 do 35 złr. aw. rocznie, de­

pozytariusz otrzymuje w stalowej kasie pan- 
carnej schowek do wyłącznego nżytkn i pod 
własnym kluczem gdzie bezpiecznie a dyskretnie 
przechowywać można swoje mienie lub ważne 
dokumenty.

W  tym kieruuku poorynił Bauk hipo­
teczny jak najdalej idąoa zarządzenia.

Przepisy odnoszące się do tego rodzaju 
depozytów otrzymać można bezpłatnie w od­
dziale depozytowym.

Narybek i kroczki
t e m r p i  l -a s t r z a a n . ^ ’ c ł x  i  ł M s k o - w y c l i

w najpiękniejszych gatunkach sprzedaje po niskich cenaoh
X a r ^ f f  rtol»r Lubteń w ie lk i kolo Lw ow a.

F i
Pierwsza ck. austr.-węg. wyłącznie uprzyw. fabryka

* a  at1 b  f  a  s  u d o w y c h
fabr. KAROLA KRONSTEINERA, Wiedeń Ili., Hauptstr. 120.

(w własnym demu)
O i i s w / e g ó l n i o u a  z ł o t y m i  m e d a l a m i .  Dostawca arcyksią- 
żęcych i książęcych zarządów dóbr, ck. zarządu wojskowego I ł o l e i  

ż e l .  t o w a r * ,  p r r e m y s ł o w y e l i ,  g f t r u i c z y e l i  i  h n t o w n ie z y e ł i
wielu tow. budowlanych, p r z e d s i ę b i o r c ó w  b u d o w l a n y c h  i  I m d o -  
w n 'c z y e h ,  jakoteż wielu fabrykantów i właścicieli realności. Farb tych uży­
wa się do powlekania domów, .w 40 rozmaitych wzorach od 16 ct. za kg. 
zwyż, rozp szcza się w wapnie i równa się zupełnie olejnej powłoce. Farby 
olejne, lakiery i pokosty własnego wyrobu, lakiery, pendzle, farby.

W z o r y  i  p o u c z e n i e  u ż y c i a  g r a t i s  i  a r a n c o .

K A L C Z Y Ń S K I

HI
najnowsze PARASOLKI 
pół jedwabne od złr. 2-75 
czysto jedwabne „ „ 2.—

poleca magazyn pod firmą 
&  O U E R S K I ,  L w ó w

I
ul. Karola Ludwika 1. 7 — Filia ulica Halicka 1. 6

|
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Kościelne
Żądając tego na całym świecie znanej i 

lubi.anei marki jest się pewnym, że się dosta­
ło, czyst® * d ob re  k a k a o  nader pożywna 
i obfite w składnik i zastępujące mięso.

Poszukuje się

dzierżawcy
z kapitałem do folwarku, blisko kolei 
głównej w Galicyi środkowej 500 Il-a. do 
tąd w własnym zarządzie, gorzelnia pzrowa, 
inwentarz kompletny na miejscu także do 

nabycia, kaucya złr. 10.000 
Zgłoszenia z podaniem rozporządzal- 

ego kapitału pod A. B. 500 w biurze 
głoszeń Plohna wt Lwowie.

S ł a w n e  u a  c a ł y m  ś w ie c i e  
K o ł a

„ O p e l "
fabrykat 

pierwszorzę­
dny. Wyłą­

czna sprzedaz
dla Galicji i Bukowiny: Cycle house 
„Au Louvre“ , Lwów, ul. Sykstnska fc>, 
pasaż Ilausmanna. Ulgi w spłatach we­
dle umowy, Dla prowincyi cenniki gra­

tis i franko- ______ _

świeoe woskow-' 
pasoh&ły stoczki 
kwiaty do świeo.
Ś w ie ce  Apollo 

poleca
najtaniej fabryka

Fryderyka Schubutha
Lwów, Rynek I. 45.

k^bryka kapeluszy pod firma A n t o n i  
“ - a f k a  (przedtem A Kożelonżek we 
Lwowie, ul. Halicka 1. 4 (obok Katedry) 
polec Kapelusze 1 cylindry własnego wy­
robu w najmodniejszych kolorach i faso­
nach po najprzystępniejszy cenach. Kape­
lusze i cylindry z fabryki P. C. Habigs 
w Wiedniu, Kapelusze w rozmaitych ko- 
loracb po 5 zł. zaś cylindry całkiem lek- 
kie po 9 zł. Kapelusze „Lodden" z fabryki 
B Pichlera w Gracu, oraz Chapeau-Claoue 
atłasowe po 5, 7 i  8 zj. Utrzymuj* także 

wielki wybór słomkowych kapeluszy.

T a n ie  i d o b re .

Artur Kościcki
(S Y R IU S Z )

Lwów, ulica Zamarstynowska i. u 
(dom własny) ulica Tr-eciego Maja 

liczba Z
poleca wyborna ka w y  wprost 2 
Ameryki pół kilo od 75 ct. Naj- 
epsze herbaty pół kilo od 1.50 
koniak  kuracyjny od 1.80 but. 
najlepszy B u m  od 1.20 ł/8 lit 
K akao  holenderskie pół kl. 1-90

Nasze k on serw y z ja r z y n  w pusz
sacn blaszan. hermetycznie zamkniętych 
[(groszek, fasola, szparagi, grzybki,” pie­
czarki, owoce, sok itp.) które zyskały w 
r. 1-97 1  s r e b r n y  ł  2  z ł o t e  m e d a ­
l e  są do nabycia we wszystkich lepszych 

handlach we Lwowie i na prowincyi

wszelk. pierw, kwiatów wios., dywanowe 
gruntowe, wazonowe, pnące, jarzynowe, 
szparagowe, konwalie, truskawki, kwiaty 
letnie, palmy, azalie, kamelie, rhododen- 
dran, groch cukrowy, fasola, drzewka i 
krzewy owocowe, wiśnie i czereśnie wyso­
kopienne silne 100 szt. SO—36 złr. Róże 

po najtańszych cenach. 
K a r t o f l e  n a s i e n n e :  Reichskanz- 

ler, Ersten v. Frómsdorf, gelbe Rose, An­
derson, Champion, sine Olbrzymy 1 kor 
2.80 złr., 10 kor. 25 złr. i dużo innych 
nowych gatunków, owias i jeczmień po 
cenach targowych..

Flance k a l a f i o r ó w  do inspektów 1 
kopa 2 złr. Proszę zażądać cenniki. 
Fabryka konserwów i ogród handlowi 
w Lubyczy król. (poczta telegr. atac. kol 

Lwów Bełżec).

O dznaczoua w r. 1894 honorową nagrodą c. k. Mi­
nisterstwa handlu

Lwowska Fabryka Asfaltu

T E K T U R  do krycia  d ach ów  
Szeiigi-Lyszkiewicza, Inżyniera

L w ó w ,  u lica  św. M arcin a  20*

A s f a l t o w ą  m a s ę  w gorącym stanie do izolowa­
nia murów fundamentowych.

T e k t n r e  u l e p s z o n ą  o g n i o  r w a ł ą  do kry­
cia dachów wysokich gatunków, rola 10 metrów 
□  od 2 złr. do 3 zł. 50 ct.

Asfaltowe elastyczne płyty izolacyjne. 
Lak asfaltowy iwiecąey do koneerwaejl

dachów tekturowych, żelaza i drzewa.
Smołę angielską, bezwodną.

. Fabryka osusza asfaltem najbardziej zawilgocona ścian.
w mieszkaniach. Niszczy gorącym asfaltem grzybek drzewny.

Fabryka wykonywa swoimi ludźmi pokrycia dachowe 
tek tui owe oraz reparacye tychże. Długoletnią trwałość por-
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s z y n k i  znaki m.®, krakowskie nane 

*ako ”a jl ' tsze. nadeszły joż  do Łandlu 
Leonarua Soleckiego we Lwowie ul. Ba 
toregc 2.

Kto na a p a r a t  g o r z e l n i a i i f  .
ŁeBt, w J„Łrym :t*nie do zbjoia, raczy 
sie -głosić do zarzadu dóbr C l ió r o b r ń w  
p .  S o k a l ._______

I /  Eu ( u a n ln u u e , bardzo ładna dzie­
wczyn ka półroczna, zamożnym -odzicom do 
daroi ania. A adomość w biurze dzienni- 
ków Plohna.

4 ,  5  p o K o i  z prz/nalezy tościami, Brajł 
r-jwska 12.

Ś w ie ż y  t r a n s p o r t  d o s k o n a ł e j  
k a w y  pćł Ko 75 ct. , ,S y r in B i“ uj
ii Maja 1. 2 Lwów.

4  1 3  pokoje z kuchnią, przedpoaojen 
zaraz, Szeptyckiego.

C iu e b lu w a n y  pokój z csubnym wcho 
dem, z calem utrzymaniem, od Ib kwietni* 
U w.rnajecia dla dwóch lub trzech panów 
Ulica Pwska 21, parter.

.F o lw a r k  okoh 2C0 morgów, iąk, roi- 
i, lasu, budynni dobre, bardzo korzystnie 
położony w powiecie dobron dskim, do 
iprzedani* luu wydzierżawienia, wiadomość 
u adwokata dr. Piątkowskiego, Lwów, So 
b oskiego 4. __________________

O s o b a  młoda, inteligentna, miłej pc- 
wierzcnewnosci potrzebna zaraz do z* stą­
pienia pani domu w małem gospodarstwie 
uejshim na czas 4 tygodni. Koszta podró­

ży wolne w obydwie strony. Jfgłuszeui* 
z podaniem wynagrodzenia pod A. S. postt 
restante Krowie*.

i , e * u i k  z ukończoną lwowską szkołą 
i kiikulbinją praktyką poszukuje pesady. 
Ła«,kawe zgłuszenia ; Leśnik poste restante 

Żmigród.
P u t r z e u n a  natycnmiast zdolna ku­

charka, ktoraby zartzem umiab dobrze 
prać prasować. Zgłoszenia uo zarządu 
a c i- iornauowice p. nambor.
a, lt* o m le ‘ / .k o  u l a  komfort największy 
do wynajęcia Kraszewskiego 7 i Sykstt 
saa 44.

^ a  *pricu a /. 
k a m ien ica  w śródmieściu, niosąca wy 
soką rentę. Pośrednictwo wykluczone. 
Bli iza wiadomość aancelarya adwokatów

tnsiewiców uwu# Kościuszki itk__
D o  sprz. dama >ub na dłuzs_y czas do 

wydzierżawienia r lu t e i  V i c t o r i a “ 
w  P i  z e in y ś ln  Zoany zaszczytnie jako 
jedyny zajazd Arcyksiyżąt i najwyższe’ 
aryjtokracyi, posiadający oO pokoi gościn­
nych, apartament restauracyjny, aparta 
ment kawiarniany, duzą saię koncertową, 
ogród gościnny, ogród kwiatowy, stajnie 
na 20 koni, wozownie, wszystko to 
z na,większym komfortem urządzone, 
światłem ełektryćłnen: oświetlony Jest 
zaraz z wolne ieki do sprzedania lub 
wydzierżawienia. Bliższa wiadomość u 

Feliksa Kwaśniewskiego, właściciela ho­
telu.

I Dl
zapuszczania posadzek l pudifig

z miękkiego drzewa.Masę francuską
naa&jąca się szczególnie na par­

kiety.

Masę woskową
własnego wyrobu na posadzki i 

miękkie podłogi.

Glazurę bur^ztyuuwą
kolorem i pięknym trwałym po­

łyskiem, dc ścierania wilgotną 
ścierką.

Giazrj dmaljową Linolmm
zybko schnącą z puknym  poły­

skiem.

Lakier Christofa
wysechający w ni ispełna pół go­
dziny, nadzwyczaj trwały, posia­
d a m y  piękny trwały połysk i na- 
dająey się tak na partery jak i na 

miękkie podłogi.

bzczotKi i Fęd/le
do zapuszczania.

Szczotki
d o  f r o t e r o w a n i a  

oraz wszelkie inne gatunki szczotek 
w zakres gospodarstwa domowego 

w.hodzące.

Wosk do nacierania 
Platy s imienne

do wycierania podłóg itp. 
poleca

Alojzy Hubner
 Lwów, Rynek 38.

Z a  n a d z w y c z a jn e  z a ^ n g i  p r e in i o i r a n e :

w P a ry żu , Si. G a. j S f f e i w B i ik se li St. G i-
lien . O łom u ń cu , lies  tnssig,B e rn ie ,

W en ecji, W ied n iu , W ie iliiu , B e r lin ie
B e r lin ie  1 8 9 6 . 189 6 .

w ł a ś c i c i e l  c .  k .  w y ł ą c z n e g o  p r z y w i l e ju .
Najwyższe odznaczenie rKrzyże honorowe" w Brukseli, Venecyi Londynie

ZYG M UN T FL U S S
Lwów — 'Wltdeń — Bernu — T.aga — Buda^es-t

Kraków
Nagrodzona 10 medalami złotymi premiowana.

Pierwsza największa galicyjsko-czesko i morawsko szląska

M m Z U  FAKBURNIA
Zakład do apretnry i chemicznego prania

CN e ł ł o y a g e  f r a n o a i s j
(Ruch za pomocą maszyn parowych i elektryczne oświetlenie).

garderoby damskiej męski* j J dziecięcej
prutej luh nieprutej wszelkiego rodzaju, iraz

uniformów, mateiyj na meble, dywanów, firtnek, aksamitów, 
prawdziwych koronek itd.

poleca się P. T. Publiczności dla wykonania wszelkich w tę gałąź 
wchodzących robót. ‘ ,

Wyniki niezrównane przy tanich cenaih.
(Fabryka i kantor B e r n o  ( B r i i m i ) ,  Z e i l e  \ r .  3 8 ,  l e i c l o u  5 7 6 1  3 1 3 ) .

Własna fifja fabryczna dla Lirowa tylko 
uL Sykstuska 26-

Skład fa b r y c z n y  d la  Kłakowa tylko ul. św. Krzyża 7.
S p e c y a ln o S f " ; farbiarnia mkień jedwabnych i piór strusich a la Paris, 

Miejrca przyjmywania we wszystkich większych miastach
Z l e c e n i a  z  p r o w i u c y i  z a ł a t w i a  s i ę  n a l y c l i m l n t .

o n o S c i  w  p a r a s o l k a c h ,  
k a p e lU M iic b ,  b l u z a c t i ,  
r ę k a w i c z k a c h ,  w e l o ­
n a c h ,  w s t ą ż k a c h  i  k o ­

r o n k a c h  po zadziwiająco niskich ce­
nach- M a is o n  d e  A o n  r e a ie s  

H a d a iu e  B e r i h a  F i e d l e r  
JLwAw, p l a c  K a p i t u l n y  1 3 .

L e r a z  najlepsza Porj do przerabiania 
ter*, w, co kosztu„e tylko 2 zł. (za 3 
.uszki) w specyalnej pracowni matera- 

kołder Jizela ochu=.La, Lwów Ko­
nika 5. Uredichy na pokrycia pneząw- 
od bu ct. za metr.

P i a «  d x iw e  p e r s k i e  t ly w a -
u y , portyeiy, kupuje, sprzedaje, zamie­
nia, wypożycza na rożne uroczystości 
oraz przyjmuje na żądanie v, przecho­
wanie. bklad dywanów „A li  L o t u  r e  
L w ó w  u l .  S y k s tu s k e . «  (Pasaż 
riausmanaj. Ulgi w spłatach wedle 
umowy. Dla prowincyi cenniki gratis 
i l.anKo.

W Y S I A W A  O G O L N A
wschodnich i innych obcych i krajo­
wych dywanów, portjer, firanek i chod­
ników. T a k ż e  p r z e z  c a ł ą  n o c  
p r z y  e l e k t r y c z n e m  o ś w ie t l e ­

n iu  o t w a r t e .  Wstęp wolny.
Uprasza się każdego, kto coś -anupic 

pragnie, by wprzód oglądnął tę wystawę.
Na pruwincyę cenniki darmo i ot latnie.
Listy adresować należy; okład dy­

wanów „Au Louvre“ Lwów ul. Sykstu- 
sks 6, Pasaż kłausnana.

B l a  k u p u j ą c y c h  u l g i  w  s p ł a ­
t a c h .

*"«■
a*

l iw o g i Ł a z a r z  złozony boles- ią zwra 
ca się do serc miłujących Boga i bliźnie­
go aby nieszczęśliwemu ojcu todziny ra­
czyli łaskawie przyjść z pomocą temu, 
kury po 141etnicj pracy zawodowej piąty 
rak obłożnie chory, pozostający bez Uachu 
w okropnej nędzy, bhładl”  za które przj 
każdym paciorku gorącą do Boga zaniosę 
modlitwę, proszę posyiao do AOm „Prze­
glądu" lub Kat. Gajewska w Ustrobnej
p, * Krosno.___________________________ ~

T y lk u  po cenach labrycznych bez ża­
dnej nadwyżki bprzedaje sre>-ro ułańskie 
i wszelkie wyroby złotnicze liandel jubi­
lerski Leona Radeckiego, Lwów, Pasaż 
Hausmaua 7.

ł o i  w a r u . Cucyłow z zasiewami ozime 
mi zaraz uo wyuzieizawienia. Aleksander 
Ciecholewsm p. Cucylcw

ALdatt m i g d a ł o w a  pół kilo 60 ct.
„ orzechowa „ „ 50 ct.

Zamówienia świąteczne na torty, mazurki, 
serniki, przekładance, baby, kołacze, ba 
ranki, cukry, herbatniki . t. p. przyjmuje

U l K I L U A I l i

Czesława Schn&idra 
Baiuf go 1.32 naprzeciw gimnazyum

A a  ś w ię t a  W ie łh a n o e  n e  wybór 
ne pieczywo domowe, Rynek 41 drugie 
piętro.

A lu ją t e k  w e wschodniej Galicy i, obsza­
ru 1400 morgów, budynki, grunt dobre, 
drzewostan wartości przeszło 76.000, dług 
Towarzystwa 55.000 do sprzedania za 
130.000. Wiadomość Lwów ul. bapieny 5. 
Biuro

A a o e s c h d a  pragnie dalszej nauki 
Prometeusza z ‘Oelsztyna, pinsi o odezwa­
nie się w Przeglądzie i listem pod: „Na- 
deschua* biuro Plohna.

Biskwity angielskie
świetne w smaku wyrabiane co 
dzień świeże na maszynach przez 
umyślnie sprowadzonego specjali­
stę zagranicznego pół klgr. 1 złr

poleca
L i .  T - L U i r r i C i L

właściciel parowej fabryki czekolady 
i cukrów

pl. Maryacki i- 7 róg ul. Kopernika
oock apteki Wgo -dik-lascha__

l e n t r h i n o  h m r o  p o ś r e d n i c t w a
Bodyńskiej, uwów, Rynek 2y, dom An- 
dryolego poleca nauczycielki, bony, panny 
służące, klucznicy, kasyerk; i wszelkiego 

rjdzaju doborową Bluzbę.

Za 4  centy
ńeć kąpiel w domu kto kupi 
z aparatem uo grzania wouu. 
nLy długie, tusze, parnie 
we, lodownie i klosety 
we po 8 złr. 75 ct.
ourriun J gielonska I. 2.

Nowi siłę męskąj
aową rzeżwość i świeżość życia, 
nową wiarę w siebie, £  hśt
nową panuvć, ĆŁ®
no„ą zttełnosć do spełniania zawodu,fl 
noWw uprzyjemnienie żyda 
Jaje słabym ludziom eiektrycznoBĆ. Życio­
dajny ten żywioł wprowauzocy bywa do 
organizmu mdżkiego w sposóo najłatwiej­
szy i najbaruziej nauaowy za pomocą 
przedziwnej ba tery i dra Bandena w kształ­
cie paska, przynosząc pacyentowi podczas 
snu pewne uzdrowienie

Elektryczny panek
D r .  " a n d  sna

jest pewnem lekarstwem ^  
na gościec, reumatyzm we icazyitHch człon­
kach, zdenerwowanie, btzsenneić i brak 
apetytu, influencę i choroby i morfiny po­
zostałe, ncwralgję, napody histeryczne, błę­
dnicę, porażenia oisrptenta tzpiku pacie­
rzowego, kurcze, bicie serca napływ krwi 
do głowy, zawroty, hipoaho.idryę, astmę, 
szum w uszach, zimno rąk i nóg, słubosc 
pęcherza, cnoroby sko -ne, oddech, cuchną­

cy, kotki, ból zębów, choioby Kobiece. 
G d z i e  w s z e l k i e  ś r o d k i  o k a z a ł y  

s i ę  b e z s k u t e c z n y m i

sp rT w a ć  Dr. iSiiildcIld 
elektryczny pasek

Slaoowici mężczyźni, słabowite ko- 
bie.y i dzieci — wszyscy powinni nosić 
elektryczny pasek Kandena. 4MB 

T y s i ą c e  u z d r o w i o n y c h  we wszy­
stkich krajach poświadczają wspaniały 
śŁut-ek.

(J e n a  z a  s z t u k ę  t y l k o  5  z ł .
bez opłaty cła i franci za poprzidniem 
przesłaniem pieniędzy. Za zaliczaą poczto­
wą o 30 ct. w ięoj. Namawiający nie po­
nosi więc źadnjch kosztów. R.zesyłka pod 
najściślejszą dyskrecyą. Brzy zamówień u 
należy podać oDjętosc tanu (taljij- Jedyne 
żroało.

F. Epsteia,
D r e z n o  (Dresden) z -nerstr. o5.

Założony w r. 1855.

fadeusz Miłâ ewski
zegarmistrz

Lwów, Akademicka 3 
poleca swój

S ł Ł ł a d .

kieszuiikowyoli i 
stołowych, śc’.en- 

nyoh i podrótnyoh.
Każda 3przeiaż i 

naprawa pod gwa- 
rancyią.

Majątek ziemski
530 morgów w połowie lasu w połowie 
roii i łąk z nowemi budynkami dobrze 
!zagospodarowany za ernę zapewniającą 6 
'pic czystego dochodu i *pod korzyBtnemi 
warunkami spłaty nabyć można z wolnej 
ręki.
Bliższą wiadomość udzieli agen- 
cya Jtrakow-ikiego Towarzystwa 

ss sss sa a e ss sss sE E e sc t—  uoezpieozsń w Merizmpoln.
M a B ó T  I m ^ s  Mm itóweki,

Już otrzymałam

gotowe nodele
na sezon wiosenny.

■L. e t  K .  A c h w e lz e r ó w n y  
Lwów t redry L 2.

K A liO I .  B A i L l t
we Lwowie, pUc Marjacki I. 9

H a n d e l  t u w a r ó w  k e l o n i a C n y c h
Delikatesów, Owoców południowych świeżych i Konserw, Ka­
kao, Czekolady, Cukru, k -.wy. JtlEKBATY, Pieczy wek angiel­

skich, Swieo stearynowych, Mydła, Krochmatu, Siuku. 
francuskich, jr -  węgierskich
austrjackich, » V  * ł_j hiszpańskich,

Koni :ik francuski i węgierski, kum, A rak, "Wódki i Likwory, 
Porter i Piwo angielskie, Piwc pilzneńskie, uawarskie i lwowskie

Policjo do śniadań. —  Kuchnia ciepła.
Przyjmuje zamówienia na śniadania, obiady i kolacye 

do domu.

P r a k t y c z n e  k r a t y  d o  u g r o d z e ń

Jf& n M e e r i a t z ,  Wiedeń VII Nenbaugasse 60
c. i k. dostawca radw. i wył przyw. fabryka wyrobów drutowych i sitkowych 

dostarcza kraty z drutu do ogrodjeń lasów i ogrodów, kurników, ogroduw, bazantarn, 
klątów i basenów, kosze i stoły kwiatowe, cynko .fany patent, drut ko zastj ze stali 
i szczególnie d o b r e  k u t e  k r a t y  d o  sz .ca eh et. Kraty do świat a da-no.ye^o 
do okien do piasku i szutru, kurz® gniazda, kagańc. dla wołów, uraoiny do nakia 

dania siana i t. d. Ilustrowane kat* logi i kosztorysy darmo

fe s # ® '

H f  m

i a c h e r i i n

dziata zouniibwająca! Zabija i  sposóo iiiezrb«nany i
nifaGawodnie i szybko szkodliwe owady wszelkiego rodza­
ju i dlatego też sławiony jesc i poszul wany przez mi 
liony odbiorców. —  Jego oznaki są: 1. zapieczętowana

daszka, 2. nazwisko „Z a c iu u rA * .
Składy w szędzie tam , gdzie s ą  w yw ieszon a  p lakaty  

„ ń a c h e r l i n .

"pan ie  w Hiwimu pi§kn«SÓ
przedewszystkiem używaniu najprzyjemniejszej, najsku­
teczniejszej i najsławuiejszej
faiub. Uryguiainej P as y Pom padour,
.fynalezionu przez zmarłego or . A llixa. Ten kosme- 
tjk  daje żywy _ swiezy kolor twarzy, lśniąco białą ce- 
ię btz zmarszczek nawet w najpóźniejszym wieku, usu­
wa poci gwarancyą (zwrot pieniędzy w przeciwnyw razie) 
piegi, plamy wątrobiano,. pęckyrzyki, czerwone plamy, 
nieczystości =kury, używan»Ł od 40 lat przez najwyższe 
osoby, artystów i t. <1., na co mam świadectwa ipodaię- 
kowania. Dowodem dobroci i nieszkodliwości tego ko- 
smctyKU jest 40 lat trwania, podczas gdy przez ten 

czas tysiące podobnych *rtouków powstawało i ginęło. Cena za słoik (dość na 
6 mieJieey) 1.50, próbn^ ™oy za ztuke 50 c t

Mltiku Pum padour
nowleka cere mleczna hiałosciii ’ nic nawet I’° umyciu. Oryginalny fla­
kon złr 1-5(1 mydło Pompaduar SUi--) Pu* er Pompadour rczowy, kremowy biały 
złr i  05 'zwrócić sie należy dO synów W l ih ę iu  . . u j  wdowy po lekarzu (An­
ton R ix ’ et Brader) jedyni wytwórcy prawdziwych preparatów DraRixa. Wien, 
Prateistrasso 16. Przy zakupie brać tyMtc plombowane paczki. We Lwowie

u Z, Hackera.

Firma W i k t o r  B e r g e r ,  Lwów, AkaflemicKą 8.

Pierwszy w kraju bezpośrednio fabryczny skład.

. ROWERÓW
Steyr-Sw ift f*bryki pafstwowych — Crescent „Grand Lrxe“ amery^ań- 
skię — George R ichard „marąue royale“ francuskie — Prem ier Heli- 
ca l angisls'de. ■ Ceny ściśle fabryczne najumiarkowańsze lecz stałe. — 
W ybór "wyż 10'1 maszyn na składzie. — G warancya nieograniczona, 
cenniki bezpłatnie. — _ Własny warstat fachowy reperacyjr.j i szkoła 
jazdy. — Poszukuje się zasłępców na prowincyi za stosowną prowizyą-

M.
Z ,
W

Ces. król. uprzyw.

Rafineryi spirytusu, Fabryka rumu, 
likierów i octu

JOLIUSZii IILOKUSCHA NASTĘPCÓW

Wina
łagodne, dostarczi -id

. 4
m
M
*
m
*

1895
w ła d n eg o  

ch o w u
__ 56 litrów wzyf*

białe litr -jo 24 ct., czerwona po 26■ ję  
B e n e d y k t  H e r t l ,  właściciel W1 
eesBeh G o l l t a c h  przy OoBobite w

m
M
m
m
m
m
M
-m
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M
m
m
m

m.
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n

m

w e  L w o w i e
poleca s t a r e  w ó d k i  p o l s k i e J r o s o l i s y ,  l i ­
k i e r y ,  r u m y  p r a w d z i w e  z  J a m a j k i ,  k o ­
n i a k i ,  s p i r y t u s ,  „ B a n g  o -llt‘ r‘ na nalewki, tu­

dzież prawdziwy o c e t  spiiytusowy.
S k U d y  d l  t l . i i - s t a  u l i c a  H u b c k u  
1. 1. — u L  i » o  e r u ik a  1. 9 .

'fi
31
m
m
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N A JD O SK O N A LSZE
a najszybsze i najbardziej eleganckie koła 

wyrabia

PIERWSZA PRASKA FABRYKA ROWERÓW

I S O
w PRADZE

Jej ilustrowany katalog wysyła sic opłatnie.
W roku 1897 został) pf-awie wszystkie najważniejsze nagro­
dy pierwsze o mislrzowstwo Czech na naszych kołach wy­
grane. We Lwowie w zeszłorocznych wyścigach wszystkie 
l-szc i 2 gio nagrody zostały na naszycli rowerach wygrane.

3 M "  © ■ s t r e ś c i

ro ani. ła porceiaim slotowa i szkło
w m a g a z y n i e

T. OKORNICKIEGO
w e  L w o w ie ,  u l .  j R a l i c h o .

Serwis stołowy ozdobny na 12 osób oo 18 złr. 
i wyżej, szklanki, kieliozki, kaiawki, oceticrki 
i wszelka przedmioty potrzebne na święta 

wiełkonocne 
po n iezw ya le  n iskiej c e n ie

Flakony szklane na kwiaty wene­
ckie w ogromnym wyborze.

Jedyny skład fabiyczuy

Parasolek
francuskich i angielskich, kolorowe 
2.50, czarne od 3 zł., koronujw i 
zyjne od 6 zł. Kolnry najmodnii j szei 
war świeży, rączki angielskie, druty pi D*S°

Górski i Hz^dtowski
Lwów pl. Maryacki (róg Hetmańskich-

ii zbliżajp sis Śrijjia!
do zapuszczania podłóg i pa  

p a r k i e t o w y c h .
Lakier clejno bursztynowy
„Fritzego" nadzwyczaj u-wały.

BLAZIJBĘ b u rs ity a o W %
„Marxe“ bardzo trwałą.

£ r a . n . c u .3 i . s : ą r  
prawdziwą , Schneidra".

Ł ta sę  w o s k o w ą  własnego wyrobu- 
W o s k  r r a w d z l  w y pszczelny do 

nacieraniu 
A p a r a t  a  do froterowani®, ptteni F*' 

ranowskiego.
S z c z o i k I a., iroterorfanik z ciężare® 

i zw ykłe 
s u k i  o  do froterowania.
A p a r a t u  hygieniczm co  czyszc-.en** 

dywanów.
ł t t j z e l k i e  łu u e  a r t y k o ł y  dla po­

trzeb domowych.
p o l e c a j ą  n a j t a u le j

Friedrich i łfeacock
Lnów ul. Jietm ańalca l 4 

obok cukierni Wgo Grossa.

Cukry deserowe n u t u
od lat 15 uznahe za najlepsze

C zek rftzdę w różnych gafuO' 
kaoh onsz K a k a o  odtłuszozon0’ 

proszkeware 
’ poleca

H ,  T R E T E H
właściciel garowej fsb.-yki czekolad! 

Lwów, uH KopernikL 1. 3.

Patent n całym świacie!
Asbrstcwe wkładki do podes?9Hr

Nowy wynalazek, jako wynik długotrwałych prób 
i wielkich truuów jest powołany, utrzymać cią­
gle zdrowo jedfn z najważniejszych organów ciała

ludzkiego; nogę. Niema transpiracyi, niema odcisku w, ani st-.^rdnieu skó­
ry, niema odmrożeń ani bolączek, nogi się nie pocą a zawsze są oclno- 
nioue przed zimnem i  w ilgocią, nadto nastąpi wMoece u łatw ienie w cho- 
dzeniuf gdy sie w butach nosi dra H og resa patentowane podeszwy

asbestowe.
Cena z* p&u 1 sir. 10 ct.

Wysyłka tylko za zaliczka albo poprzedniem nadesłaniem gotówki. Prospekty, 
(dziękowania i wyjaśnienia gratis i franko.

Główny skład w Budapeszcie W ęgierska fabryka obuw ia V I ., Epreskart- 
gasse Nr. 35 Odsprzedających poszukuje się.

** * ~' ■ SsSrsssasartr.
I C K io  t w ic  s .

biaimsai. Capsici Gomi>-
i  aptoki Rieńteia w Pradze.

-saieaoe jako nakanlT uśmierzaj l** 
W^araaie; po oenie 40 kr., 70 
i \ Ł  do isab-̂ oir we weiywtk1* 1 

4&k. 'fc Togę
i-nSrE-sofft-.ht ainhlonegc

dom owego 1
zawsze żadaó tylko w bzts- 

oryglnalnyoa z nasz* ochr i -  Ą 
tą , XotWloą“ z aptek Rlottef4

1 i jarąa*. i -* _  a u m o
tjłŁ ®  katefii z Lt marką 
jjm  »5Tśł aryglaalay. 
jRjr..sfea R"8bts°a ped *łsNm 

tomm v  Pradze.

Marja Tap̂ oŵa w fariiDpî
właścicielka kamieniołomów w Dytz^° ” 

i Zaściance, dostarcza:

PIvt i KosteK
na chodniki dla miast, kościoł^  

koryisrzy, isr
płyt cokołowych, balkonowych, pb°, 
iwych, grobowcowych; schodów Pr,°i;Ain 
i klinowych w dowolnych długoS® tK 
kwader, bloków - na pomniki, postu!" ^  
obeliski i grobowce. Medale minist«fs' 

handlu wystawy budowlaneń^—

Najlepszym i iiajtaiiszyin

nawozem fosfatowym
dla wszelkich owoców strączkowy h, roślin Koniczynowych i 

pastewnych, kartofb i buraków, łąk i paauwisk jest

M Ą C Z K źl T H O M A S A  
poręczona zawartość I5'I7u/0 Kwasu fosforowego w cyt”, rozp. 
Kosztorysami, pismamitacnowymi i wazelkiemi wyjaśnieniami stuży

T o z e f
jLw o w  J t g i e l l o A i t K t t  2 2 .

Jeneralny zastępca
B i u r a  gpi-j&edjsży m ą c z k i  f o s la t o w t ]  a e n k l c h  h n ,  

T d o u iu s s  w P r a a i e .

Oo lak ierom  podlńg
0 . Fritzego lakier oie^o-burszl^nowy

przewyższa wszystkie inne wyroby co 
do trwałości, trwzrdości i połysku.

S S Ę ? *
wszelkiego rodzaju .

G IASTA  D O M O W Ą
masę migdałową i orzechową or* 
pletne święcone dostarcza Zarsąo d 

w Pntjatyczach p. Sądowa

Folwark
do wydaierżttwlenk^

|od 1 lipca r. b. obszaru oko| 
morgów z chmielarnitj w o( 

i Łopaty Da. Zgłoszenia przyj 
 ̂zatząd dóbr Czechy, p, Za1'^ ^

^ R O W r B V ,
amerykańsk e, R e ­
skie, an liel; iiie-i .£»'
6 c i  sU łąG ow j®  ŝ l- 
w e r ó w  jakotez ■ .ji- 
kie przybory dlw ( M-■z— —  i** *«'

0 . Fritze?o lakier ol^iio-bursztyiuiwy
wysecn* pod gwarancyą 

godzinach
W SZćoClU

0 , Fntzego lakier oiejiiń-bikrszlynowy
in-TT/łałniałantr nil TITO I7q1 ołl

P » p t “  m l i j M k o w i k i o a  w  B u ł t L

jest wydatniejszy od wszelkich innych 
lakierów; 1 klg wy siarczy na 16 □  m. 

do jeunorazowfego polakierowa-ua.

jest zatem 3 ajpraktyczniejszy i najtańszy 

W y ł ą c z n y  s k ł a d  d l a  l a w o w a

F r l e d r i c i i  i  A . B e a c o c F :
ul. Hetmańska 1. 4 obok cukierni W ja Grossa.

I uesterre* ‘ j " "  (joh îrTS 8

stów po c e n i ł
_  ^  cznych, z ulgamiw ^

tach wedle umowy, sprzedaje AJ 
Cycle Storę „Au Luvre“ we L * 
Sykstaska 1. 6 pasaż Btausmąn*^  ̂ I 

koła przyjmuje się w zam'aJ--'.

Wi nce nty~K u czKE -n r'
Lwów, ul. Kopernika §

OPRAWA najnowszej premii , I
pięknych —ta

„KOMUNIA" wraz* z ramą pa,- f
z k W -8  zh 5 Q c # > ^ a i «  

Książeczki do nabożeństwa w ei g0,. 
oprawach po 2 ct., 5, l0 i .  ■

55, 60, 80, 1 złr., 150, 2 zt 1

Najtaniej nabyć moi o* ®

moga osoby każdego stanu • -e 
miejscowościach pewnie i rz1 ^ J
zyka i kapitału - irooić sp i Pjń.

rów państwowych. .
O e s t e r r e lc U e r a ^ B u  “ ł *


